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Dogodne połączenia 

z Wilna 
przez Warszawę do: 

Athens,
New York, 

Chicago, 
Los Angeles, 

Pekin, 
Istambuł, 
Tel A\1v.

Wilno, tel 73-90-20.
gam. 359)

Akcję Dobroczynną “Pomóżmy sami sobie", zorgani
zowaną przez Centrum Kultury Polskiej na Litwie ini, 
Stanisława Moniuszki. zadedykowano jedynemu polskie
mu dziennikowi

Chcielibyśmy, żeby 
na hasło “Kurier 
Wileński” zawsze 

gromadzili się Rodacy
Tak jak  to miało miejsce w 

ubiegłą niedzielę w bardzo gościn
nym i przyjaznym wszelkim inicja
tywom społecznym, a zwłaszcza 
charytatywnym, Wileńskim Domu 
Nauczyciela. Wielka sala była wy
pełniona. Każdego w niej obecne
go traktujemy jako naszego naj
wierniejszego Przyjaciela i Sympa
tyka. Poczynając od dyplomatów 
RP, poprzez tych, którzy są razem 

gazetą od jej żarania, a kończąc 
młodzieżą szkolną. Słowa najwyż
szego uznania kierujemy do pani; 
Apolonii Skakowskięj. Ona - to; 
prawdziwy -barometr* niezwykle- 
cżule reagujący na-wszystko, co się 
dzieje w środowisku polskim na 

IlLitwie. Kiedy niepełnosprawni 
mieli się nienajlepiej, kiedy niepe
łne rodziny wychowujące dzieci

potrzebowały wsparcia materialnego, 
kiedy trzeba było pomóc W dożywia
niu uczniów w terenie - pani Apolo
nia momentalnie włączała się do ak- 
cji.TŃfa hasło “Pomóżmy sami sobie” 
wielu otwierało swe serca. Bo wła
śnie, czasem bardziej chodzi o otwar
te serce, niż o pieniądze. Rzecz na
turalna, wszystkim ofiarodawcom 
dziękujemy za wsparcie, ale nigdy 
nie zapomnimy, że w ten wieczór byli 
z  nami razem- Ta obecność, udział 
trzech zespołów - “Nowiny” z Mo- 

Jciszek, “Wizy” zPodbrodziai Olka 
(w otoczeniu przesympatycznych 
“kwiatuszków”) to dla nas, redagu
jących "KW”, jest zastrzykiem opty
mizmu i wiary, że dziennik ma Wielu 
Przyjaciół, że jesteśmy po prostu 
potrzebni.

(Dokończenie na(str. 5)

Apolonia Skakowska - prezes-dyrektor Centrum Kultury Polskiej na 
Litwie im. Stanisława Moniuszki - to jej zawdzięczamy akcję na rzecz 
naszego dziennika-z prowadzącym imprezę Tadeuszem Dunowskim.

Szkoły Średniej będzie p ^ p T r a n ta - L n  wieczoru i ozdobą ściany
na aukcji pejzaży k  namalow any przez Tadeusza Fil.monowa. Ten mały obrazek będz przyp M arian Paluszlaewęz

Z in icjatyw y Czytelników , Przyjaciół i 
pow stał Fundusz

adresem redakcji “Kuriera nto bTnkowe “KW", na które można przelać p.eniądze.
Na prośbę Czytelników podajemy konto bankowe 

Lietuvos taupomasis bankas Sostlnes skynus 
PaszDaicziu Klientu AptarnawmoJPoskyns 
(LTB Sostines sk. PaszilaicauKAF) 
kodas 60111, sąskaita nr 1129001102
yaliutinesąskalta nr J871006099. w,™™.
UAB “Kurier Wileński” Hnlrnnić za pośrednictwem Kredyt BANK SA, WarszaPrzelewu na konto walutowe można dokonać za posreun 

wa o r a z  w oddziałach tego banku w Polsce-________________________________________

Kolejnymi ofiarodawcami byli 
uczestnicy niedzielnej akcji “Pomóżmy 

sami sobie” zorganizowanej przez 
Centrum Kultury Polskiej na Litwie im 

Stanisława Moniuszki.
Zebrano - 922 Lt.
Serdecznie dziękujemy .____________
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Fakty, wydarzenia, komentarze

Złoty środek 
jest dobry na wszystko
Miniony tydzień bogaty był w obchody rocznicowe. Minęło 10 lat od 

pierwszego zjazdu “Sajudisu”, swoistego pospolitego ruszenia mieszkań- 
Lców Litwy, które chciało zmienić całokształt życia w kraju. W to pospolite 
I ruszenie uwierzyła cała Litwa/Było ono najbardziej prężnym ruchem spo
łecznym, któremu w dużym stopniu zawdzięczamy Niepodległość Państwa 
Litewskiego. Pod hasłami “Sajudisu” spotykała się na wiecu.czy w salach 
widowiskowych cała Litwa. Wszystko to było nowe, nieoczekiwane, a wielu 
mieszkańców naszego kraju musiało sobie uzmysłowić potrzebę i wagę 
zmian, które zachodziły w szybkim tempie. Byliśmy w większości jedno
ścią, Niektórzy spośród tych, którzy wówczas stanowili jedność, dziś jedno
ścią nie są, podobnie jak wpływ “Sajudisu” na życie społecźne i polityczne 
jest raczej znikomy. Nie ma potrzeby? Być może, w takim stopniu potrzeby 
nie ma. A jednak-podobne “oko opatrzności” nad życiem społecznym na
szego kraju nie byłoby zbędne. Rzecz jasna, taka sytuacja byłaby do przyję
cia wtedy, gdyby “Sajudisu” nie utożsamiać z rządzącą partią konserwaty
stów. Bo przecież nie tylko dzisiejsi konserwatyści dokonali rewolucyjnego 
przełomu w życiu naszego państwa. Wielu spośród tamtych pionierów żna- 
lazło się w innych ugrupowaniach politycznych, albo do żadnego ugrupo
wania nie dołączyło. Niektórzy “pod publiczkę” w chwilach uroczystych 
biorą się za ręce, manifestując zgodę, chociaż wszyscy wiedzą, że tej zgody 
między tymi ludźmi nie ma. Wspólne cele, wąlka o ich realizację jednoczy 
ludzi, natomiast jest swoistym paradoksem, że po osiągnięciu tych celów 
częstokroć następuje rozłam.

Podobną sytuację dajesięzauważyć, gdy się analizuje dwuletnie rządy 
konserwatystów, od ich zwycięstwa w wyborach parlamentarnych. Gdy wal
czyli o władzę, byli jednością, gdy zaś ją  zdobyli... nawet najwierniejsi otfzy- 
mująupbmriienią o niedopuszczalności niewłaści wych Wypowiedzi pod ad
resem premiera Gediminasa Vagnoriusa, lidera tychże konserwatystów. Nowo 
upieczone małżeństwo poselskie Andrikiene - Żiemelis musiało się tłuma
czyć, że niewłaściwie zostało zrozumiane. Aęhodzio niewłaśoiwąinterpre
tację prywatyzacji, w tym przypadku Pałacu Sportu i byłego Pałacu Lodo
wego. Sporomówiono o tyni, że w prywatyzacji tego kolosu udział wzięła 
gazeta “Lietuvos Rytąs” nie bez pomocy i zainteresowania samego premie
ra . Okazuje^ię, jak pisze ten największy dziennik, Pałac Sportu należy do 
gestii Związków Zawodowych, ą lodowisko redakcja wydzierżawiła na pięć 
lat. Taka jest prawda, co do której snuto tyle różnorodnych podejrzeń.

W Sejmie ostatnio nastąpiłoteż innego rodzaju wydarzenie, które wzbu
dziło wiele emocji i różnorodnych interpretacji. W historii pracy parlamentu 
jest to bodaj pierwszy przypadek, kiedy nie pozwolono gościowi przemówić 
z jego trybuny; Tym gościem był prezydent Narodowej Konfederacji Przed
siębiorców Witalij Uspaschij. Dlaczego? Bo ponoć ten przedsiębiorca jest 
akcjonariuszem firm, którymi interesują się organy praworządności. I. ten 
pan musiał się gęsto tłumaczyć, że nigdy sam osobiście nie był obiektem 
zainteresowania ani prokuratorów, ani policji.

Nie należało to do eleganckich posunięć ze strony większości posel
skiej, która minimalną większością głosów pozbawiła reprezentanta środo
wiska biznesu Litwy możliwości przedstawienia problemów, nurtujących 
przedsiębiorczość. Mniejszość ńa znak protestu opuściła salę posiedzeń. 
Byli to przedstawiciele LDPP, socjaldemokratów oraz “małych” frakcji. Co 
prawda, później wszyscy - i ci, którzy pozbawili prawa głosu W. Uspaschie- 
go, i ci, którzy przeciwko temu zaprotestowali, spotkali się w kawiarni sej
mowej przy kawie i podobno czymś mocniejszym. Kto wie, może tó całkiem 
niezły sposób na wyjaśnianie nieporozumień międzypartyjnych?

Mimo to, od większości sejmowej reprezentant niemałej grupy przed
siębiorców otrzymał policzek. Bo istnieje jedynie podejrzenie o nie wiado
mo jakich wykroczeniach, którego nie przeanalizowano i nie zbadano, a po
dejrzanego moralnie ukarano. Nikt przecież nie komentuje inaczej “kroniki 
łapownictwa”, którą może się “poszczycić” środowisko wysokich urzędni
ków, a nawet sędziów. Przedstawicielka Temidy E. Miliniene, podejrzana o 
wzięcie łapówki w wysokości 15,5 tys.USD, mimo przewlekłej choroby, może 
jednak być przesłuchiwana. Tak orzekła specjalna komisja lekarska. Czy 
przystąpiono do śledztwa, informacji o tym na razie nie ma. Ujęto niedawno 
również na “gojącym uczynku” lekarza, st. eksperta Kasy Chorych Riman- 
tasa Stripinisa i byłego funkcjonariusza Ministerstwa Ochrony Kraju Ed- 
mundasa Czepaitisa, również oskarżonych o wzięcie łapówki w wysokości 
8 tys. USD za pozytywny protokół dotyczący sanatorium “Rugelis” w Połą- 
dże.

Ten potok wyłapywania łapówkarzy jest ostatnio tak pokaźny, że lu
dzie ze zdumieniem zadają pytanie: czyżby to tylko teraz tak zaczęli urzęd
nicy “brać’, czy też było tak również poprzednio, ale nie potrafiono, czy nie 
chciano ujawniać łapówkarzy.

Przeszliśmy ostatecznie na czas środkowoeuropejski. Gazety aż trzesz
czą od krytyki tej zmiany czasu na Litwie. Wczoraj, w pierwszym dniu obo
wiązywania nowego czasu większość ludzi czuła się fatalnie. A co dopiero, 
gdy zacznie morzyć sen załóżmy o godz. 9 wieczór. Czy nie dlatego telewi
zja litewską (centralna) będzie nadawać “Panoramę” o godzinę wcześniej? 
Co prawda, bardziej złośliwi mówią że godzinę tę LTV na dziennik wie- 
raomywybrała po to, by stworzyć konkurencję dla takiegoż dziennika kana- 

* - u l  21130261116 ma taka konkurencja, to Bóg jeden wie. Czy nie 
prościej by było nieco przesunąć godzinę wstecz, ale nie wchodzić na siatkę 
innego programu? Komu to zaszkodzi, jeśli widz zechce oglądać wszystkie 
trzy litewskie programy informacyjne? Przecież godz. 20 jest całkiem do 
przyjęcia nawet dla najbardziej zmoczonych, którzy idą spać z kurami. Ro
bienie na przekór jeszcze nikomu nie wyszło na dobre. Bo może się zdarzyć 
? r« fexWI? f  widzów wybierze program mniej oficjalny, jakim jest LNK.
Złoty środek może wyjść tylko na korzyść.

 _____ ___________________ Krystyna Adamowicz

Konferencje prasowe

Prezydent powiedział, że jego wizytą w USA 
sprawdziła się pod każdym względem”

Prezydent Valdas Adamkus twier
dzi, że jego wizyta w Stanach Zjed
noczonych w dniach 15-23 paździer
nika “sprawdziła się pod każdym 
względem”. Na wczorajszej konferen
cji prasowej V. Adamkus powiedział, 
że jest zadowolony z wyników spor 
tkań w Ameryce.

“Koncentrowaliśmy się wokół 
.Spraw politycznych i ekonomicznych”
- stwierdził prezydent.

V. Adamkus przede wszystkim 
był zadowolony ze spotkania z pre
zydentem USA Billem Clintonem. 
“To, że podczas tak intensywnych i 
ważnyćh rozmów na temat pokoju 
bliskowschodniego prezydent Amery
ki wykazał zainteresowanie Litwą, 
wyrażając mocne poparcie moralne jej 
aspiracji, jest bardzo przyjemnym fak
tem” - powiedział przywódca Litwy, 
dodając, że negocjacje w sprawie po
koju na Bliskim Wschodzie w stanie 
Maryland jeszcze bardziej podniosły 
autorytet B. Clintona na d iecie .

Oprócz spotkania z prezydentem 
USA, V. Adamkus w Waszyngtonie 
rozmawiał z amerykańskim wicese- 
kretarzefn stanu Strobem Talbottem. 
“Oświadczono nam, że Stany Zjedno- -

Cz. Jurszenas 
komentuje sytuację 

w Partii 
Konserwatystów
Starosta frakcji opozycyjnej LDPP 

Cż. Jurszenas uważa, że Partia Konser
watystów nie jest partią zbyt demokra
tyczną

ELTA informuje, że na wczorajszej 
konferencji prasowej bezprecedensowym 
wydarzeniem nazwał on ukaranie dwóch 
konserwatystów Laimy Andrikiene i Vid- 
mantasa Żiemelisa “jak za dobrze zna
nych radzieckich czasów partyjnych”.

Cz.: Jurszenas odnotował, że już 
wkrótce miną dwa lata władzy konser
watystów, ale wyniki nie są zbyt optymi
styczne. Zaczęto więc szukać winowaj
ców wśród siebie, powiedział. “Znalezio
no dwóch znanych konserwatystów, któ
rzy, jak się okazało, przeszkadzają w re
alizacji programu rządowego. Przestali 
być ministrami i jako zwykli posłowie na 
Sejm przeszkadzają w realizacji progra
mu”, dziwił się Cz. Jurszenas.

Reprezentujący opozycję poseł- 
stwierdził, że jego zdanie o V. Żiemeli- 
sie, który “był marnym ministrem”, po
zostaje bez zmian. “Swoją drogą szkoda 
mi go jako działacza partyjnego, szkoda 
za napastowanie go za nieostrożną kryty
kę, może po prostu nie umie krytykować. 
Krytyka jest zdrową rzeczą i jestem za
interesowany, aby partia rządząca była jak 
najzdrowsza i jak najlepiej Sobie radzi
ła” - powiedział Cz. Jurszenas.

Ukaranie dwóch konserwatystów 
pozwoliło przekonać się, twierdzi lider 
frakcji opozycyjnej, że Partią Konserwa
tystów kieruje Gediminas Vagnorius. 
“Premier zażądał i w tym przypadku kie
rownictwo partii głosuje tak, jak trzeba”
- powiedział Cz. Jurszenas.

VII międzynarodowy
Jutro w Akademii Muzycznej nastąpi 

otwarcie VII międzynarodowego festiwa
lu akordeonistów. Po raz pierwszy impre
za ta została zorganizowana przed 14 laty 
i odtąd przebiega co dwa lata w naszym 
kraju, rokrocznie oczywiście gromadząc 
coraz więcej uczestników. W tegorocznym 
festiwalu wezmą udział akordeoniści z 
Polski, Finlandii, Niemiec, Ukrainy, Ło
twy, Rosji oraz naturalnie Litwy.

Koncerty trwać będą od dnia jutrzej
szego aż do soboty włącznie. A w czwar
tek, piątek i sobotę odbędą się po dwa 
występy. Dzienne koncerty ( o godzinie 
15.00) przebiegać będą w Domu Nauczy
ciela. Wieczorny koncert czwartkowy - 
lekkiej muzyki estradowej - przewidziany 
jest w Pałacu Łącznościowców. Natomiast 
w piątek - w Akademii Muzycznej.

Końcowy koncert festiwalu - w sobo
tę w Ratuszu. .  -  .Inf.wL

czone i w przyszłości będą konkret
nie wspierały wysiłki Litwy na rzecz 
sprostania wymogom NATO” - zazna
czył prezydent.

Przywódca litewski wyróżnił swe 
spotkanie z szefem Centrum Studiów 
Strategicznych i Międzynarodowych, 
znanym politologiem USA Zbignie
wem Brzezińskim. “Podczas prywat
nej rozmowy rozmawialiśmy ó tym, 
jaką działalność, w tym również ku
luarową, powinna obecnie prowadzić 
Litwa w dążeniu do członkostwa w 
NATO” - stwierdził V. Adamkus. Z. 
Brzeziński obiecał również wsparcie 
aspiracji Litwy ze strony wielomilio
nowej Polonii amerykańskiej. To 
samo prezydent usłyszał również pod
czas spotkania z przedstawicielami 
Kongresu Polonii Amerykańskiej.

“Oczywiście amerykańskie wła
dze nie mogą obiecać, że w kwietniu 
przyszłego roku w Waszyngtonie zo
staniemy zaproszeni do NATO, ale 
deklarowanie pomocy również jest 
bardzo znacźące” - stwierdził przy
wódca Litwy.

Podczas spotkań z sekretarzem, 
handlowym USA Williamem Daley-

em oraz przedsiębiorcami amerykań
skimi była mowa O zachęcie do inwe
stowania w gospodarkę litewską oraz 
do kontaktów handlowych. “Zwróci
łem uwagę sektora -handlowego na 
możliwość stosowania przychylniej- - 
szej dla Litwy polityki celnej, zwłasz
cza przy wywożeniu z ńiej jakościo
wego nabiału, a  konkretnie - serów. 
W. Daley poprosił swego pomocnika, 
aby to odnotował i obiecał zająć się. 
tą sprawą” - powiedział V. Adamkus.

Prezydent wyraził satysfakcję, że 
na seminarium w Chicago na temat 
inwestycji do krajów bałtyckich, jak 
również na spotkania z nim w Komi- 
tecie Ameryki Środkowej (Mid - 
American Cómmitee) oraz w Instytu
cie Ochrony Środowiska (Eńviromen- 
tal Law Institute) przybyło.wiele 
przedstawicieli dużych korporacji.

Przywódca państwa wyraził rów
nież przekonanie, że Litwa w  szyb
kim czasie zostanie przyjęta do Świa
towej Organizacji Handlowej (ŚOH), 
gdyż otrzymała potwierdzenie admi
nistracji waszyngtońskiej o aktywnym 
popieraniu przyjęcia Litwy do tej in- . 
stytucji międzynarodowej.

(ELTA)

Litwa podpisze umowę 
uczestnika EXPO’2000

. Dziśna Litwę przybywają człon
kowie komitetu organizacyjnego 
światowej-wystawy EXPO’2000. W 
Ministerstwie Gospodarki podpisana 
zostanie umowa między uczestnikiem 
wystawy a jej organizatorami.

W ystawa' otwarta zostanie. 1 
czerwca 2000 roku i‘trwać będzie - 
153 dni.

N asz kraj na w ystaw ie 
EXPO’2000 będzie miał własny tym-

m

czasowy pawilon, który po zakończe
niu wystawy zostanie przewieziony 
do Litwy i będzie służył organizowa
niu wystaw.

Zgodnie z założeniami organiza
torów wystawy, powierzchnia pawi
lonu ma stanowić co najmniej 1000 
m kw. Dewizą tej wystawy w Hano
werze będzie “Człowiek - przyroda 
- techhika”.

(ELTA)

K O N K U R S  
“MOJA POCIECHA” Ś7 (154)

Dziś zamieszczamy kolejną fotografię konkursową. Na zdjęciu g 
Cezary Kondracki (2 latka).

Czaruś z rodzicami mieszka w Polsce, ale często odwiedza dziad
ków w Wilnie.________________________________ y

K o n su la t G e n e ra ln y  R P  w  W iln ie  (u l. Sm elio  20 A) z a tr u d 
n i m ężczyznę n a  1/2 e ta tu  (c z te ry  g o d z in y ) od  2.X1.1998 r.

W y m ag an ia : w y k sz ta łcen ie  śre d n ie , d o b ra  zn a jo m o ść  ję 
zy k ó w  p o lsk ieg o , litew sk ieg o  i ro sy jsk ie g o . Z g ła sz a ć  się w 
d n ia c h  27.30.X .98 r. w  g o d z in ach  9 .00-13.00.

(Zam. 622)

BANKI Lt/USD LT/DM Lt/zloty Lt/ruble
26.10.98 Kup-spned. Kup.-sprzed. Kup.-sprzed. Kup.-sprzed.
Kredyt Bank 3,98-4,00 2,3934-2,4662 1,1400-1,1924
Snoras 3,991-4,O m  2,40-2,46 1,12-1,17 |  0,17-0,32 -
Litimpex 3,98-4,01 2,39-2,46 1,05-1,18 0,10- 0,30
Heraiis 3,99-4,00 2,41-2,47 ’ 1,07-1,17 - -
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A/a każda chwile życia

Inform ator podręczny (30) 
Instytucje władzy i administracji 

Republiki Litewskiej
62 - 89 - 86 - Urząd Prezydenta Republild Litewskiej, 2001 Vilnius, S. Dau- 

kanto a. 3/8
61 - 28 - 11 - -//- t//« '
62 - 88 - 34 - -//- ' -//- -//-
22 i  73 1 68 - Pokój przyjęć
61 - 56 - 80 - Sejm Republiki Litewskiej, 2002 Vilnhis, Gedimino 52
61-5 6 -9 2  - Kancelaria Sejmu
6 1 -5 8 -8 1  - Pokój przyjęć
62-21 -Ol -Rząd Republiki Litewskiej, 2039 Vilnius, Gedimino 11
62 -  65 - 95 -Kancelaria
62169 - 82 - Pokój przyjęć

Ministerstwa i Departamenty
72 - 58 - 68 - Ministerstwo Ochrony Środowiska, 2600 Vilnius, A.Juozapavi- 

cziaus9
7 2 -6 3 -0 6  -Sekretarka
62-29-42 - Departament Ochrony Cywilnej, 2000 Vilnius, Pamenkalnio 

30, dyrektor
61 - 69 - 80 - Sekretarka
22 - 52 - 22 - Ministerstwo Finansów, 2600 Vilnius, J.TumO - Yaiżganto 8a/2
22 - 53 - 33 - Sekretarka
62 - 48 - 21 - Ministerstwo Ochrony Kraju,2001 Vilnius, Totoriu 25/3
61 - 08 - 60 - Sekretarka
61 - 94 - 86 - Ministerstwo Kultury, 2683 Vilnius, J.Basanayicziaus 5
62 - 57 - 98 ' - Sekretarka
62 - 29 - 08; - Kancelaria
63 - 53 - 53 - Departament do Spraw Kultury Fizycznej i Sportu, 2675 Vilnius 

Żemaites 6, dyrektor
65- 22 - 54 - Departament Archiwów Litwy, 2009 Vilnius, Mindaugo 8, dy

rektor
65-11 - 37 - Sekretariat
65- 25-51 - Biblioteka Archiwów Litwy, 2009 Vilnius, Mindaugo 8, dyrektor
76 - 52 - 90 -Litewskie Centralne Archiwum Państwowe, 2016 Viinius,

O.Milasziaus 21, dyrektor
23 - 74 - 82 r Litewskie Państwowe Archiwum Historyczne, 2015 Vilnius, 

Gerosios Yilties 10, dyrektor
I 65- 22 - 53 - Nowe Archiwum Państwa Litewskiego, 2009 Vilnius, Mindau

go 8, dyrektor
64-26 -24 -Litewskie Archiwum Literatury i Sztuki, 2009 Vilnius Mindaugo 

8, dyrektor
76 - 82 - 09 - Litewskie Archiwum Dźwięku i Obrazu, 2016 Yilnius, O.Mila

sziaus 19, dyrektor

KIRIFRWILEŃSKI - c o d z i e n n e w y d a n i e
S O B O T N IE  W Y D A N IE

SZANO WNY CZYTELNIKU!
TRWA PRENUMERATA 

„KURIERA WILEŃSKIEGO” 
N A  G R U D Z IE Ń  1 9 9 8  r.

K oszty prenum eraty dla Czytelników „K W ” na Litwie:
1 mies. 
19 L t 
16 L t

z dostarczaniem  przez pocztę 
bez dostarczan ia  (w szkołach) 
w księgarn iach: S.K.,
uLA uśzros Vartu (Ostrobramska) 9 15 L t

Ki „E lephas” ,
ul. Olandu (dawn. Holendemia) 3 15 L t
w  red ak c ji 14 L t

„K urier Wileński” (sobotnie wydanie)
1 m ies.

z dostarczaniem przez pocztę 3,90 L t

„Kurier Wileński” można zaprenumerować na każdej poczcie.
Indeks, .Kuriera Wileńskiego”- 0044 (codzienne wydanie) 
Indeks „Kuriera” - 0172 (sobotnie wydanie)

Uwaga! Ofęazja tańszego ląipienia ,Kuriera”:
W naszej redakcji (Laisves pr. 60, Dom Prasy, X I piętro) można nabywać sobotni 

oraz wszystkie kolejne numery „Kuriera" - za 70 ct Numery z dni poprzednich - za 4 0  ct

I N F O R M U J E M Y ,
że dziennik „Kurier Wileński” można kupić w 

wileńskich księgarniach: SŁ Korczyńskiego przy 
ul. Auszros Vartu (Ostrobramska) 9, „Przyjaźń” 
przy ul. Gedimino prospektas (ai. Giedymina) 2, 
„Elephas” na Antokolu, ul. Olandu (Holendemia) 
3; na stoiskach prasowych w sklepie „Kometa”

przy ul. L. Asanavicziutes 29, w innych sklepach; 
w kramikach z prasą w szkołach: im. W. Syrokomli 
przy ul. Unkmenu 8, im. Sz. Konarskiego przy ul. 
Statyblninku 5, im. A. Mickiewicza przy ul. Kru- 
opu 11; w kiosku naprzeciwko rynku Hale „Ru- 
siszka spauda” przy ul. Pilymo 56, jak również we 
wszystkich kioskach z prasą „Lietuvos spauda”.

Z A C H Ę C A M Y  S K O R Z Y S T A Ć  Z  N A S Z E J  O F E R T Y .
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• Rî łnrusi Konsekracja księdza
Antoniego Dziemianki na biskupa

29 września w święto Michała - 
Archanioła w Grodnie w katedrze pw. 
św. Franciszka odbyła się konsekracja 
księdza Antoniego Dziemianki, po
przednio proboszcza fary nowogródz
kiej. Uroczystego aktu konsekracji do
konał J.E. ks. kardynał Kazimierz 
Świątek, metropolita mińsko-mohylew-

ski. W tej niecodziennej uroczystości i 
uczestniczyli nuncjusz apostolski na 
Białorusi, arcybiskup Dominik Hru- 
szowski, administrator apostolski euro
pejskiej części Rosji arcybiskup Tade
usz Kondrusiewicz, kilkunastu bisku
pów z Polski. Byli też i goście z Wilna:

■ probośżcz parafii Ducha Św. ksiądz

prałat Jan Kasiukiewicz i pracownicy 
katolickiej gazety „Spotkania”.

Inf. wł.
NA ZDJĘCIU: fragment uro

czystości konsekracyjnej (drugi od 
lewej - faowo konsekrowany biskup 
Antoni Dziemianko).

Fot ks. Daniel Dzikiewicz

ZIARNA WIARY
Magazyn katolicki nr 29

Korespondencja z  Polski

Dzwonki, dzwoneczki
Laudo Deurn verum, plebem, vóco, congregoclehun, 
Defunctos ploró, pestem (nimbum)

fugo, festague honoro. 
(Chwalę, Bojga prawdziwego, lud zwołują,

zbieram duchowieństwo. 
Zmarłych opłakuję, odpędzam zarazę

(nawałnicę), czczę święta). 
Dzwonki i dzwoneczki towarzyszą swym dźwiękiem czło

wiekowi od czasów strarożytnych. Używano ich do celów kul
towych w starożytnym Egipcie i Asyrii, Stary Testament naka
zywał, by dolny brzeg szaty arcykapłańskiej tył obszyty złotymi 
dzwoneczkami na przemian z jabłkami granatu z fioletowej i 
czerwonej purpury oraz z karmazynu (Wj 28/33-35), w Grecji 
towarzyszyły obrzędom ku czci Ćybele i Persefony, i stanowiły 
atrybut ich kapłanów. Wiara w niezwykłą moc dzwonków ce
chowała także Rzymian, którzy przytwierdzali je do drzwi do
mów (co miało swoje praktyczne uzasadnienie), zakładalije na 
szyje zwierząt (koni i mułów), używali w celach kultowych i 
bardzo prozaicznych, np. jako sygnał dla sług itp.

Pierwsze duże dzwony pojawiły się w czasach chrześci
jańskich. Legenda głosi, żedo liturgii wprowadził je św. Pau
lin, biskup z Noli w Kampanii, obecność ich dźwięku w ko
ściele przypisuje się papieżowi Sabiniuszowi (604-606), który 
polecił, aby wszystkie godziny oznajmiać za ich pomocą. Nie
zwykłym twórcą dzwonów był mnich irlandzki - Dagaeus, 
który według tradycji, miał przez całe swojeżycie wykonać 
ich około 300, stosując metodę zbijania blach żelaznych. Mia
ły one kształty elipsoidalne lub beczkowate i, niestety, pozba
wi onebyły głębokiego i czystego tonu. Dzwony odlewane 
pojawiły się już w VI wieku n.e., z pewnością technikę tę 
znano za czasów Karola Wielkiego. Stanowiły one część le
gendy św. Kolumby (lub Kohimbana), opat ów zwykł był uda
wać się do kościoła o północy na dźwięk dzwonu. Dzwonek 
stał się także atrybutem świętego Antoniego Wielkiego i Teo
dora biskupa. Motyw dzwonów i dzwonków, które same dzwo
niły, stanowiły stały element żywotów świętych, oznajmiły one 
śmierć np. bł. Alwara z Kordoby (zm. 1400) czy świętego 
Aleksego, znanego ze średniowiecznego tłumaczenia jego 
żywota w języku polskim.

Wieki średnie znały 6 lub 7 rodzajów dzwonów, dzielono je 
ze względu na pełnione przez nie funkcje na: squila (refektar- 
ski), cymbał um (klasztorny), nola (chóru), nomula (zegarowy), 
campana (dzwon na dzwonnicy), signum (dzwon wieży lub zam- 
ku) i noluta (zegarowy). W tradycj i Kościoła obecne były duże 
dzwony (często bogato zdobione ornamentami, np. te pocho
dzące z wieku XV) i malutkie, zwane campanuelae, których 
ubycie w l iturgii zostało zatwierdzone przez papieża Grzegorza 
IX(1239r.) Stopniowo powstawały kolejne przepisy dotyczące 
używania dzwonków i dzwonów, przede wszystkim te poświę
cone nie mogły służyć „sprawom świeckim” i odwrotnie. 
Wszystkie musiały milczeć od Wielkiego Czwartku do Wielkiej 
Soboty i w czasie interdyktu rzuconego na okolicę.

Dzwony otaczano szczególnym szacunkiem, ponieważ ich 
dźwięk uosabiał nadnaturalną moc modlitwy, stanowiły „głos
Boga -Od wieku VIII dzwony poświęcano, imiona zaczęto im
nadawać w X wieku. Pierwszy dzwon otrzymał imię Jan i zo
stał poświęcony przez papieża Jana XIII. Dzwony miały swych 
rodziców chrzestnych (np. Ludwik XIV i Maria Teresa byli 
rodzicami chrzestnymi szesnastotonowego dzwonu z Notre

Dame w Paryżu), na obizęd składało się: pokropienie wodą, 
namaszczenie olejem św. i nadanie imienia. Zwykle otrzymy
wały imiona męskie, z wyjątkiem imienia Maria. We Włoszech 
tradycja nakazuje nazywanie dzwonów imionami żeńskimi.

Magia ludowa przypisywała dzwonom moc odpędzania 
wszelkiego da z terenu, do którego docierał ich dźwięk, prze
konanie o ich właściwościach rozpraszania burzy dało począ
tek zwyczajowi dzwonienia wokół domu i pola przed nawałni
cą tzw. dzwonkiem loretańskim. O szczególnej mocy dzwon
ków może świadczyć to, że tylko wybrana osoba mogła wpra
wiać je  w ruch, prawo kanoniczne zabraniało, by czyniły to 
osoby niepowołane. W średniowieczu mógł być nim tylko 
duchowny, później zakrystian, kobietom nie wolno było wyko
nywać tej czynności.

Dzwony kościelne odmierzały czas sakralny,ite świeckie 
zawieszone np. w wieży ratuszowej, sygnalizowały zbliżające 
się niebezpieczeństwo. Tak jedne, jak drugie, ogłaszały swym 
dźwiękiem ważne dla społeczności wydarzenia, towarzyszyły 
od kolebki po trumnę. Specjalnie odlewane dzwony pogrze
bowe swym głuchym tonem obwieszczały odejście kolejnych 
członków wspólnoty. O nich pisał Mickiewicz:

Tak to na świecie wszystko los
zwykł kończyć dzwonem. 

Rachunki myśli wielkiej, plany wyobraźni,
Zabawki niewinności, uciechy przyjaźni ,
Wylania się serc czułych! - gdy spiż z  dala ryknie. 
Wszystko miesza się, zrywa, mąci się i niknie!

(Pan Tadeusz III, 663-7) 
Podobnie, jak ludzie, wstępowały na służbę Rzeczpospo

litej: Ilekroć w parafii dało się słyszeć hasło powstania, dzwo
ny zstępowały z wieżyc i zostawując kościoły nieme w żało
bie, gromadziły się od arsenałów, skąd przelane na działa, cią
gnęły w pole wzywające lud, bowiem tylko kruszec poświę
cony chwale Najwyższego był przydatny na obronę tego, co 
jest najważniejsze na ziemi - Ojczyzfiy (A. Mickiewicz, Wiel
ki Tydzień - artykuł z „Pielgrzyma”).

Ludową wyobraźnię zaludniały zapadłe pod ziemię lub 
zatopione dzwony, niekiedy wraz z całymi kościołami, zamka
mi, miastami. Ich dźwięk wydobywający sięz podziemi przy
pominał o tragicznych konsekwencjach złamania przyrodzo
nego prawa. Istniało przekonanie, że nowe dzwony mogą w 
czasie przeprawy przez rzekę lub jezioro zniknąć w tajemni
czy sposób, gdy ktoś rzucił na nie przekleństwo. Jednym ze 
sposobów ich odzyskania było wydobycie ich przy pomocy 
panieńskiego warkocza.

Dziś dzwony pełnią rolę przede wszystkim liturgiczną, 
utraciły swą funkcję informacyjną i ostrzegawczą na rzecz 
środków masowego przekazu. Jednak wiara w ich magiczną 
rftoc nie znikła. Dzwoneczki metalowe, ceramiczne, porcela
nowe, szklane pełnią w naszych wnętrzach nie tylko rolę es
tetyczną. We współczesnej kulturze, żywiącej przekonanie o 
własnej racjonalności, istnieje silny nurt myślenia magiczne
go, przypisującego ich dźwiękowi moc odstraszania demo
nów i sprowadzania wszelkiego dobrobytu na mieszkańców 
domu, w którym wisi dzwonek. Ich wielość kształtów i form 
jest niezwykła, czasem są dziełami sztuki, niekiedy wytwora- 
mi masowej produkcji, od czasu do czasu artystycznym żar
tem. Zawsze - wdzięcznym przedmiotem kolekcjonowania.

Anastazja ŚNIECHOWSKA

Z  kalendarza liturgicznego
Jutro - wspomnienie 
św. Judy Tadeusza

Wymieniany jest w ewangelicznych 
spisach apostołów, a także w opisie Ostat
niej Wieczerzy (J 14,22). Był spokrew
niony z Chrystusem i dlatego nazywano 
go „Bratem Pańskim” (Mt 13,55; Łk 
6,16). Tradycja podaje, że głosił słowo 
Chrystusa w Libii i Persji wspólnie ze 
św. Szymonem. Tam teżponiósłśmierć 
męczeńską. Pozostawił jeden list zali
czony do ksiąg Nowego Testamentu. Kult 
jego rozpowszechnił się w bardzo wielu 
krajach. Juda Tadeusz czczony jest jako 
patron w sprawach beznadziejnych.

.Przedstawią się tego świętego.z 
wizerunkiem Chrystusa, według poda
nia bowiemAbgar Y, król Edessy, ży
jący wczasach Chrystusa, wysłał list 
do Pana Jezusa z prośbą o zdrowie dla 
siebie. Miał nadzieję, że jeśli sam Chry
stus nie będziemógł przybyćdo niego, 
to wystarczy mu przyniesiony wizeru
nek Chrystusa. I  oto obraz, a właści
wie wiara chorego uzdrowiła go. Mówi 
się, że posłem idącym z wizerunkiem. 
Pana Jezusa miał być właśnie św. Juda 
Tadeusz.

Pielgrzymka kolejarzy w Wilnie
W dniach 23-27 września wnaszym 

mieście przebywała Druga Pielgrzym
ka Kolejarzy z Polski. Pielgrzymi -ko
lejarze uczestniczyli w galowych mun
durach we Mszy śWi W Ostrej Bramie 
w ich intencji. Zwiedzali też nasze mia- ? 

> śto: Uniwersytet Wileński, kościoły Du
chaSw., Św. Anny, Św. Kazimierza, Św. 
Św. Piotra i Pawła, cmentarz na Ros
sie, gdzie złożyli wieniec przy Mauzo
leum marszałka J. Piłsudskiego.

v Byli też w Szumsku w miejscowej 
szkole, gdzie spotkali się z młodzieżą 
szkolnąi przekazali dary. Spotkali się też 
z zespołem „Wilia” i chórem „Sobótka” 
z kościoła Wszystkich Świętych. Prze
kazali też książki dla gimnazjum im. A. 
Mickiewicza.

Organizatorem tej pielgrzymki był 
p. Bolesław Tumowski, prezes Stowa
rzyszenia Katolickiego Kolejarzy Pol
skich. : /  : , (jl)

Druai Światowy Kongres Misvinv 
Karmelitów Bos vch

Działalność misyjna 
u progu 

Trzeciego Tysiąclecia
Duchowi synowie św. Teresy od 

Jezusa, która wraz ze św. Janem od 
Krzyża zreformowała w XVI w. zakon 
karmel itanski, nadając mu ducha kon
templacji i wyrastającej z niego apostol
skiej posługi dla dobra Kościoła, zakoń
czyli 5 października wQuito (Ekwador) 
obrady trwającego od 27 września br.
Drugiego Światowego Kongresu Misyj
nego. Po wymianie doświadczeń, 
wspólnotowej refleksji i modlitwie, po
dejmując papieskie wezwanie do No
wej Ewangelizacji i biorąc pod uwagę 
oczekiwania poszczególnych Kościołów 
lokalnych, wyrażane przez Konferencje 
Biskupów, poszukiwali oni nowych i 
bardziej odpowiednich sposobów owoo? 
nego posługiwania braciom oczekują- 

j cym u progu Trzeciego Tysiąclecia na 
Chrystusową Ewangelię na wszystkich 
kontynentach.

. _ W Kongresie uczestniczyli przeło
żeni misji Karmelu Terezjańskiego 
(O.C.D.) z całego świata (w tym dwóch 
Polaków: o. Kamil Ratajczak z Burundi 
i o. Bernard Radzik z Białorusi), dele
gacja Karmelitów Dawnej Obserwan- 
cji (o. Carm) j  przedstawicielki żeńskich 
zgromadzeń zakonnych agregowanych 
do Karmelu, podejmujących działalność 
misyjną (pośród których Polka - s, Kle
mensa Zając, karmelitanka Dzieciątka 
Jezus z Burundi). Wśród obecnych było 
sześciu biskupów Karmelitów Bosych 
z krajów misyjnych: Boliwii, Ekwadoru,
Filipin, Kolumbii i Kuwejtu. Obradom 
przewodniczył przełożony generalny o.
Kamil Maccise i definitorzy generalni, 
odpowiedzialni za misje Karmelu (oo.
Flavio Caloi i Jeremiah Fitzpatrick) oraz 
generalny sekretarz misji - Polak, o.
Szczepan T.Praśkiewicz.

Misyjna działalność Karmelu Tere
zjańskiego obejmuje dziś 33 Misjew 29

krajach: 14w A fiy ce in a^J  
12 w Agi, 4 w Ameryce Łacińskiej i 3 w 
krajach byłego Związku Radzieckiego.

Kongres podjął swe prace zgodnie 
z ustalonym uprzednio harmonogramem: 
poznać, ocenić, wprowadzić w życie. 
Uczestnicy przedstawili zatem sytuację 
swoich placówek misyjnych z  punktu 
widzenia eklezjalnego i socjalnego, z ich 
radościami, troskami, a także z planami 
na przyszłość. Następnie wysłuchali oni 
kilku referatów doktrynalno-praktycz- 
nych: „Nowe perspektywy i nowe wy
zwania misji „ad gentes” (o. Kamil 
Maccise), „Misja karmelitańska w kie
runku administracyjnej autonomii” (o. 
Fla vio Caloi), „Misje i charyzmat kar
mel itańsko-terezjański” (o. Jeremiah 
Fitzpatrick), „Generalny Sekretariat 
Misji: zadania i działalność” (o.Szcze- 
pan T.Praśkiewicz). Dzięki analizom w 
poszczególnych grupach językowych i 
geograficznych oraz dzięki dyskusjom, 
podejmowanym podczas zebrań plenar
nych, opracowano konkretne Propozy
cje dotyczące rozwoju misji i Orędzie 
Misyjne, skierowane do wszystkich ży
jących duchowością Karmelu. W Orę
dziu odzwierciedla się odnowiony zapał 
misyjny braci i sióstr św. Teresy od Dzie
ciątka Jezus, Patronki Misji, zaliczonej 
w ubiegłoroczną światową niedzielę 
misyjną w poczet Doktorów Kościoła.

Uczestnicy Kongresu otrzymali 
szczególne Błogosławieństwo Apostol
skie Ojca Świętego Jana Pawła U, na
desłane telegraficznie przez Sekretarza 
Stanu, kard. Angelo Sodano. List Gra
tulacyjny nadesłał także Prefekt Kon
gregacji Rozkrzewiania Wiary, kard. 
JózefTomko.

o. Szczepan T. PRAŚKIEWICZ, 
O.C.D.

Rzym

Magazyn przygotował Jan Lew icki



N A  Z D JĘ C IA C H : s k a rb o n k a  z  se rd u sz k ie m  d la  
“ K u r ie r a  W ileń sk ieg o ” ; G ra ż y n a  P ieczu l i.T a d e u sz  
S ta ń ćz y k  z  m ośc isk ie j “ N o w in y ” ; O le k  z  je d n y m  ze 
sw oich  “ k w ia tu sz k ó w ” ; b a rd z o  d y n a m ic z n a  “W iza 
zrP o d b ró d z ia ;  po lscy  d y p lo m ac i n a jw y ra ź n ie j m te rer , 
sow ali się p ra c a m i n aszy ch  p lastyków .

Fot. M a ria n  P a luszk iew icz

Jest zespołem, który ma 
liczne grono sympatyków 
wśród naszej młodzieży, 
głównie dzięki Radiu 
“Znad Wilii”. Że “Wiza” 
Zbigniewa Jedzińskiego 
ma wierne w ielbicielki 
(przede wszystkim), prze
konaliśmy się na własne 
oczy i ...usży.

Humor dopisywał, ze
społy się starały, zgroma
dzeni, wydaje się nam, do
brze się bawili. Usłyszeli
śmy wiele miłych słów pod 
naszym adresem i słów po
dzięki za tę imprezę, i ży
czenie, aby częściej się 
spotykać przy różnych 
okazjach. Ktoś pow ie
dział, że ta akcja dobro-

':̂ ^ k ó ie ^ ^ b r ó Ć T v n ń i fxy  
“Pómóźmiłsdnti sobie ” zorganizowana

przez Centrum 'Kultury Polskiej -  

na>Litwie im. Stanisławd}Moniuszki.
 ̂ zadedykowano jedynemu 

polskiemu dziennikowi

Chcielibyśmy, 
żeby na hasło 

“Kurier Wileński” 
zawsze gromadzili się

RODACY

(Dokończenie ze str. 1)

Przed wejściem 
witała przyby
wających prze

miła Kasia Wołkonow- 
ska. Jej równie sympa
tyczna siostra Justynka - 
wystąpiła z w ielkim  
wdziękiem w roli prezen
terki obrazów, zgłoszo
nych na aukcję przez pla
styków zrzeszonych w 
“Elipsie”. Sekundowała 
jej śliczna Krysia Łabul, 
która rejestrowała na
bywców prac naszych ar
tystów. W ich gronie Ta
deusz Filimonow, Jan 
Jankowski, Stanisław  
Kaplewski, Władysław 
Ławrynowicz, Stanisław 
Plawgo, Tadeusz Roma
nowski, Renata Żaworo- 
nok. Wszystkie obrazy 
znalazły właścicieli. Co 
prawda, ceny nie były 
wcale wygórowane, ale 
przetargowi towarzyszy
ły emocje i zabawa była 
doskonała. Tym bardziej, 
że publiczność była już 
rozgrzana występem bar
dzo sympatycznej “No
winy” z Mościszek z so
listką Grażyną Pieczul. 
Śpiewała “Nowina” swe 
najnowsze dynamiczne 
utwory i melodyjny'“Wi- 
leński walczyk”, który 
zgromadzonym “otuchy 
wieść niósł”. '

Potem był piosenkarz,
| ' aranżeri szef tanecznego, 

z elementami pantomimy,
_ zespołu dziewcząt, Tia- 

zwanego przez Tadeusza 
Dunowskiego,z werwą i 
humorem prowadzącego 
ten wieczór,kwiatusżka- 
mi Olka”. Co ciekawe, że 
Olek Kogarko jest na
uczycielem. . .matematyk i 
w Wileńskiej Szkole 
Średniej nr 25.

“Wiza” na imprezę 
przybyła z Podbrodzia.

czynna stała się “małym 
świętem Polaków”; Dla ze
społu redakcyjnego jest 
ona, zapewniamy o tym z 
całą szczerością, nie tyl
ko świętem, ale wydarze
niem, o którym będziemy 
pamiętali. Trudno przecież; 
zapomnieć o tych, którzy 
w trudnej chwili wyciąga
ją  pomocną dłoń. Dzięku
jemy wszystkim bezimien
nym ofiarodawcom, ko-

ściołowi Ducha Świętego 
za ogłoszenie imprezy, ze
społom, artystom plasty
kom, a przede wszystkim 
pani Apolonii Skakow- 
skięj. Mamy nadzieję, że 
dojdą do skutku nasze ko
lejne Spotkania z wierny
mi Przyjaciółmi i Czytel
nikami i życzymy sobie, 
aby miały one inny niż 
obecny cel.

H a lin a  J O T K IA Ł Ł O
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Wczoraj na Litwie
 * Z dwudniową wizytą przybył na Litwą gubernator ob
wodu kaliningradzkiego Leonid Gorbenko. W drugiej po
łowie pierwszego dnia wizyty gość z towarzyszącym, mu 
osobami spotkał się w Wilnie z ministrem gospodark. V.n- 
casem Babiliusem, omówił nowe formy handlu Litwy z ob
wodem kaliningradzkim oraz możliwości inwestycji. Gu
bernator obwodu kaliningradzkiego podczas spotkań na 
Litwie zamierza wymienić informacją o tym, jak wpłynął 
kryzys finansowy w Rosji na obwód kaliningradzki i Litwę, 
zapoznać się z przestrzeganiem porozumień między Litwą 
a obwodem kaliningradzkim Rosji, omówić problemy roz
liczeń, możliwości dostarczania energii elektrycznej z Li
twy do Kaliningradu i inne kwestie.

W drodze do Wilna w pobliżu Ariogały gubernator Ka
liningradu zwiedził wiejską zagrodę. Wieczorem w stolicy 
litewskiej Leonid Gorbenko wydał przyjęcie w przedstawi
cielstwie obwodu kaliningradzkiego.

* W wileńskiej galerii “Vartai” prezydent Republiki Li
tewskiej Valdas Adamkus i pani Alma Adamkiene obejrzeli 
wystawę litografii księcia Walii Karola. Ambasador Wiel
kiej Biytanii wręczył prezydentowi jedną z litografii księcia 
Karola. . • i

* Przewodniczący Sejmu Vytautas Landsbergis wziął 
udział w konferencji członków komitetu organizacyjnego 
“Wizualnej wystawy tysiąclecia litewskiego dziedzictwa kul
turalnego”.

* W Niemenczynie rozpoczęło się międzynarodowe se
minarium na temat przygotowania Ignalińskiej Elektrowni 
Atomowej do sytuacji ekstremalnych. W seminarium zgod
nie z programem NATO “Partnerstwo dla pokoju wezmą 
udział przedstawiciele różnych resortów Litwy oraz kilku
dziesięciu specjalistów bezpieczeństwa jądrowego i cywil
nego z 14 państw europejskich. Jednym z najdostojniejszych 
gości będzie koordynator otwartego w siedzibie NATO w 
Brukseli Euroatlantyckiego Centrum Koordynowania Po
mocy w Sytuacjach Kryzysowych Evert Somer.

* W Ministerstwie Komunikacji odbyło się posiedzenie 
kolegium. Była na nim mowa o uzgadnianiu aktów praw
nych transportu litewskiego z aktami prawnymi Unii Euro
pejskiej oraz sporządzono dalszy program tej działalności. 
Zatwierdzono również program przewozów kolejowych,

omówiono kwestie kontynuowania tworzenia systemów 
informacyjnych przewozów kolejowych. Na posiedze
niu rozpatrzono też projekt programu inwestycji rządo
wych dla systemu transportowego w latach 1991-2001.

* Ministerstwo Komunikacji oraz spółkę “Lietuvos 
geleżinkeliai” odwiedził zastępca dyrektora generalne
go międzypaństwowej organizacji transportu kolejowe
go Gćrfried Mutz. Celem wizyty było omówienie kwe
stii, związanych ze zwołaniem w Wilnie wiosną 1999 r. 
piątego zgromadzenia ogólnego tej organizacji. W zgro
madzeniu ogólnym wezmą udział przedstawiciele mini
sterstw transportu i spółek kolejowych wszystkich państw

'europejskich. | |
* Wiceminister rolnictwa Natalia Kazlauskiene 

uczestniczy w odbywającej się w Szwajcarii rundzie ne
gocjacji o przystąpieniu Litwy do Światowej Organiza
cji Handlowej.

* W Departamencie Ceł ęozpoczęło się omawianie 
projektu “Informacja celna i wywiad”. Ten projekt w 
Litewskim Urzędzie Ceł zrealizowany zostanie według 
programu.PHARE. Na jego omawianie przybędą kon
sultanci projektu z Anglii.

* Delegacja specjalistów Urzędu Ceł Ministerstwa 
Gospodarki z dyrektorem Departamentu Ceł Alvydąsem 
Budrysem udaje się do Brukseli, gdzie weźmie udział w 
przeglądzie aktów prawnych Unii Celnej UE.

* Do Sztokholmu na seminarium, poświęcone koor
dynowaniu programu Urzędów Ceł Unii Europejskiej 
udają się kierowniczka wydziału kontaktów międzyna
rodowych Departamentu Ceł Alvyda Jovaisziene i koor
dynator tego wydziału §vaja Kizaite.

* Minister Oświaty i Nauki Komelijus Platelis przy
jął ambasadora Izraela Odeda Ben-Hura. Rozmawiali o 
współpracy w dziedzinie oświaty.

* W Druskienikach rozpoczęły się 5-dnjowe kursy 
w ramach oświaty międzynarodowej “Zintegrowana 
ochrona spuścizny urbanistycznej”. Stanowią one kon
tynuację przeprowadzonego w Wilnie seminarium mię
dzynarodowego “Budownictwo w środowisku historycz
nym”. Odczyty wygłoszą litewscy i zagraniczni specja
liści ochrony zabytków. Nastąpi wymiana doświadcze
nia państw bałtyckich, a także Rosji, Kanady, Polski i 
innych krajów w rozstrzyganiu problemów ochrony spu
ścizny urbanistycznej. Przewidziane są też inne zajęcia 
praktyczne.

Spotkanie z młodością...
Włos się przerzedził 
\ Kolor się zmienił 
Nie ta już pewno uroda%'
Serce nawala, nogi nie służą 
Lecz dusza Wciąż jeszcze

młoda...
W sobotę, 24 października przed 

szkołą im. A. Mickiewicza zebrali się 
absolwenci II promocji byłej “jede
nastki”. Aż strach pomyśleć, która to 
już rocznica, ale nie to jest chyba 
ważne, zasługuje bowiem na uwagę 
fakt, że się zebrali, że odgrzebali w 
pamięci najprzeróżniejsze wspo
mnienia z tamtych, tak odległych, a 
jednocześnie tak bliskich lat

Trudno opisać te uczucia, kiedy 
się zasiadło w ławkach, a przed kla
są stanął nauczyciel, pan D. Jankow
ski z autentycznym dziennikiem z 
tamtych lat i zaczął wywoływać do 
tablicy. Każdy powinien był opowie
dzieć o swoim życiu, o tym, co zdzia
łał, czego żałuje, z czego jest dum- 
|ny. i

Nie każdy potrafił przedstawić w

skrócie i gładko to, co przeżył. Byli 
też tacy, którzy płynnie i bez zastano
wienia mówili o swym życiu, byli rów
nież i tacy, którzy opowiadali o tym 
wszystkim dowcipnie, a niektórzy snu
li wspomnienia z łezką wzruszenia.

Po lekcjach, aby dokonać osta
tecznego podsumowania minionych 
lat, pojechaliśmy do 5. Szkoły Śred
niej, której dyrektorem jest nasz kole
ga Wacław Baranowski. Tam na nas 
czekał pięknie nakryty stół w bardzo 
przytulnej schludnej sali i nastrojowa 
muzyka z  tamtych lat. To ostatecznie 
rozluźniło zebranych, więc śpiewali
śmy, tańczyliśmy i opowiadaliśmy so- " 
bie wzajemnie różne ciekawe, nieraz 
już zapomniane wydarzenia z tamtych 
lat Właśnie tu się zapomniało, że to 
było tak dawno.

Przy okazji też chcę prosić wszyst
kich, którzy o tym przeczytają,, albo 
tych, którzy byli obecni na spotkaniu, 
aby w przypadku, gdy spotkająkogoś 
z naszych kolegów, którzy nie byli na 
tej imprezie o podanie im tel. kontak

towego: 42-69-63 I. Lipska. Apelu
ję  o to z tej racji, że W. Baranowski 
zaprasza wszystkich z naszej promo
cji na swoje urodziny - marzec. 
2000  r.

A więc będzie to dobra okazja 
do ponownego spotkania, bo chcia
łoby się bardzo, żeby nas było jak 
najwięcej. Przy okazji pragnę w 
imieniu kolegów podziękować Wa
cławowi za zorganizowanie spotka
nia i zaproszenie na następne.

Na zakończenie chcę powie- 
dzieć:

Piękne to-było spotkanie,
Do przeszłości zaglądanie 
Wspominanie o miłości,
Bez ironii i zazdrości.
Ktoś nad losem ubolewał,
Inny śmiał się, ktoś znów

śpiewał, 
Lecz w sumie wszyscy się

cieszyli, 
Że na spotkanie to trafili. .
I  ja  też - I. Lipska.
Fot Bronisława Kondratowicz

D ziennik sztuki
“Dziady” - w dziedzińcu Klasztoru Bazyliańskiego 

i w Celi Konrada
Trudno o lepszą scenerię i lepszy czas dla tego przedstawienia. 30 paź

dziernika, niemal w przededniu uroczystości Wszystkich Świętych w dziedzińcu 
wileńskiego Klasztoru Bazylianów, tuż obok Celi Konrada, o godz. 18.30 od
będzie się widowisko muzyczne według “Dziadów” Adama Mickiewicza w 
wykonaniu trupy teatru “Mirakiis”. Reżyserką jest Vega Vaicziunaite, kompo
zytorem - Mieczysław Litwiński.

W godzinę później (o godz. 1.9.30) w Celi Konrada - III część “Dziadów”
- wspólne dzieło krakowskiego Teatru Nowa Huta i Litewskiego Dramatycz
nego Teatru Narodowego. W spektaklu wyreżyserowanym przez Łukasza Kosa 
i Marka Wronę, z opracowaniem plastycznym Dariusza Kunowskiego widzo
wie ujrzą znakomitego polskiego aktora Jerzego Trelę.

Barbara W achowicz została laureatką  
Nagrody im. W itolda Hulewicza

Dziś, w Sali Głównej Domu Literatury przy ul. Krakowskie Przedmieście] 
w Warszawie Barbarze Wachowicz zostanie wręczona Nagroda im. Witolda 
Hulewicza. Osobistości niezwykle zasłużonej dla Wilna - dyrektora i wielolet
niego kierownika Rozgłośni Polskiego Radia w Wilnie, kreatora wileńskich 
Śród Literackich w Celi Konrada, założyciela Związku Literatów w Wilnie, 
później - kierownika Wydziału Literackiego Polskiego Radia w Warszawie, 
redaktora jednego z pierwszych pism wydawanych konspiracyjnie podczas 
okupacji - “Polska żyje”, rozstrzelanego przez Niemców 12 czerwca 1940 w 
Palmirach.

Nagroda imienia tego bohaterskiego Polaka i -wybitnego twórcy została 
przyznana Barbarze Wachowicz przez Oficynę Literatów i Dziennikarzy “Pod 
Wiatr”, specjalizującą się w edycjach z dziejów Kresów i Rzeczypospolitej 
Obojga Narodów oraz Oddział Warszawski Związku Literatów Polskich.

Przypominamy, że Barbara Wachowicz jest autorką wielu książek, w tej 
liczbie - “Marie jego życia” (o Henryku Sienkiewiczu), “Druhno Oleńka! Dru
hu Andrzeju!” (o twórcach harcerstwa polskiego), “Ty jesteś jak zdrowie” (Z 
Mickiewiczem nad Wilią i Świtezią, ze Słowackim w Krzemieńcu, z Orzesz- 
Jcową na Niemnem) i in.

W Roku Mickiewiczowskim, wśród inicjatyw Barbary Wachowicz należy 
wymienić m. in. wmurowanie tablic pamiątkowych - rodzicom Poety w farze 
nowogródzkiej, a samemu Adamowi i jego bratu Franciszkowi - w Wielkopol 
sce, nadanie szkole w Rożnowie imienia Franciszka Mickiewicza, który tam 
spoczywa, nadanie imienia Adama Mickiewicza chorągwi białostockiej ZHP, 
cykl gawęd mickiewiczowskich w II TVPT.trzy edycje książkowe: ‘Ty jesteś 
jak zdrowie”, “Wigilie Polskie”, “Ja i Ojczyzna - to jedno”. Do tego należy 
dodać, że minionego lata gościliśmy pisarkę w czasie Tygodnia Mickiewiczow
skiego na Ziemi Wileńskiej.

Ceram ika ja k  obrazy
W Muzeum Sztuki Stosowanej (Arsenalska 3) czynna jest wystawa prac 

jednej z najznakomitszych litewskich plastyczek - Aldony Liczkute Jusioniene 
z okazji jej jubileuszu - 70-Iecia. Artystka znana jest z wielu nowatorskich 
poszukiwań dziedzinie ceramiki. Jako pierwsza na Litwie zaczęła tworzyć 
utwory ceramiczne o wypukłym reliefie do złudzenia przypominające kompo
zycje rzeźbiarskie. Te swe, zazwyczaj o dużym formacie, prace oprawia w 
drewniane ramy. W ten sposób powstaje tzw. ceramika ścienna. Ponadto artyst
ka z ogromnym powodzeniem specjalizuje się w rzeźbie ceramicznej.

Ponad 60 eksponowanych utworów - jest świadectwem poszukiwań twór
czych plastyczki w ciągu minionego dziesięciolecia.

“Musica Sacra”
Fundusz Wspierania Muzyków zainicjował tegoroczną edycję programu 

muzyki religijnej “Musica Sacra”. Inauguracja odbyła się w kościele visaginaj 
sldm. Dziś natomiast w Domu Stasysa Vainiunasa - kompozytora litewskiego 
(ul. Gosztauto 2 - 41) o godz. 18.00 wystąpi młoda pianistka Szvese Czepliau- 
skaite, koncert poprowadzi Renata Lastauskaite. 28 października (pocz. godz. 

. 18.00) w Wileńskiej Galerii Obrazów (ul. Wielka 4, dawny pałac Chodkiewi- 
czów) wystąpią flecistka Viktorija Vaiszniene i pianistka Vilma Rindzeviczhite.

W śród innych utworów - IV “L itania Ostrobram ska'
Jak już informowaliśmy, w Wilnie bawił chór kameralny Suwalskiego To

warzystwa Muzycznego im. Emila Młynarskiego pod kierunkiem Zdzisława 
Wyszkowskiego. Zespół wystąpił w wileńskim kościele Wniebowzięcia Naj 
świętszej Marii Panny (Franciszkański, przy ul. Trockiej) oraz śpiewał pod
czas nabożeństw w kościele Ducha Świętego. Wśród innych utworów religij
nych zespół znakomicie zaśpiewał IV “Litanię Ostrobramską” Stanisława 
Moniuszki. Warto nadmienić, że z  okazji uroczystości obrazu Matki Boskiej 
Ostrobramskiej, przed którym odbyły się zaręczyny kompozytora z Aleksandrą 
Mullerówną, Moniuszko skomponował cztery “Litanie Ostrobramskie”.

Halina JOTKIAŁŁO

K r o n i k a  p o l i c y j n a  ^
Jak podaje dział Sztabu Informacji MSW RL, w dniach 23-24 paź

dziernika br. w kraju zanotowano 305 przestępstw, w tym: 1 zabójstwo, 11 
obrażeń ciała, 5 gwałtów, 44 chuligańskie ekscesy, 21 rabunków, 1 oszu
stwo, 222 kradzieże. Skradziono 30 samochodów, znaleziono - 14.

Zanotowano 37 wypadków drogowych i 14 pożarów. Znaleziono zwło
ki 14 osób. Zatrzymano 30 podejrzanych o popełnienie przestępstw.

Zabójstwo
23 października o godz. 13 min. 13 

w domu przy ul. Umedżio w Wilnie 
znaleziono zwłoki M. Zdanowicz (ur. 
1945 r.) z ranami kłutymi i ciętymi na 
głowie i plecach.

Rabunki
23 października o godz. 14 naprze

ciw sklepu “Denita” na ul. Kęstuczio 
w Birżach do P. B. (ur. 1980 r.) i M. V. 
(ur. 1979 r.) podeszli 4 młodzi ludzie. 
Jeden z nich, grożąc nożem, odebrał od 
M. V. 4 lity. Później napastnicy zapro
wadzili ofiary do stołówki na ul. Va- 
balninko i żądali kupienia bułeczek i 
ciastek.

22 października około godz. 17 we 
wsi Szlapaberźes (rej.kiejdański) dwie 
dziewczyny, grożąc nożem, odebrały od 
L. S. (ur. 1983 r.) 50 centów oraz gro

ziły użyciem przemocy wobec D. S. (ur.
1981 r.). O godz. 17 mini 30 w tejże 
wsi dziewczyny, grożąc pobiciem, ode
brały u L. A. (ur. 1985 r.) 20 centów. 
Podejęzane Ż. J. (ur. 1982 r.) i J. C. (ur.
1982 r.) po przesłuchaniu zwolniono do 
domu.

24 października o godz. 7 min. 30 
na poczcie przy ul. Drobes w Kownie 2 
zamaskowani mężczyźni pobili kasjer
kę V. R. i zabrali z sejfu około 20.000 
litów. Poszkodowaną z obrażeniami 
głowy umieszczono w szpitalu.

Wypadła z balkonu...
24 października około godz. I z 

balkonu swego mieszkania na 8 piętrze 
domu przy ul. Justiniszkiu w Wilnie 
wypadła i zabiła się J. Mickiene (ur. 
1978 r.). Trwa dochodzenie.

Przygotowała' 1. L.
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W ygrana dodała  
F rancuzom  w iary
w  dzień ju trzejszy

'KURIER TOMSKI

Od 10 czerwca do 12 lipca nie 
tylko stadiony, na których rozgry
wano piłkarskie mistrzostwa świa- 
ta, ale również cały kraj żyły w zu- 
pełnie odmiennym rytmie... Nie
zwykłe mistrzostwo zawodników z 
32 drużyn, startujących w tej im
prezie wprawiało w zachwyt tłumy 
kibiców. Ale nie tylko miłośnicy 
sportu przeżywali ogromny entu
zjazm duchowy. Wszędzie widzia
ło się ludzi, ogarniętych wspólnym 
porywem, pełnych entuzjazmu i 
chęci dzielenia się radością.

Trybuny stadionów były wype
łnione szczelnie. Siedzieli na nich 
przemieszani szkoccy kibice w kra
ciastych spódniczkach, Afrykań- 

w tradycyjnych szatach 
bubu” iBrazylijczycy w żółto-zie- 

lonych koszulkach. Cała Francja, 
jak oczarowana, śledziła sukcesy 
swej reprezentacji, a francuscy ki
bice w niebieskich koszulkach wy
pełniali ulice. Wieczorem po półfi
nałach we wszystkich miastach od
były się świąteczne pochody. Tego 
zaś, jak święcono zwycięstwo dru
żyny francuskiej, po prostu niemoż
liwe jest opisać! Tłumy wypełniały 

LPola Elizejskie. Francja nie znała

takich masowych festynów ludo
wych od czasu wyzwolenia Paryża 
spod okupacji faszystowskiej.

Prasa międzynarodowa jedno
myślnie podawała .wielonarodową 
reprezentację francuską jako praw
dziwy wzór “braterstwa między na
rodami” i udany model integracji. W 
czasie mistrzostw Francja skonsoli
dowała się wokół swej drużyny, któ
ra stała się symbolem kraju. Przeży
wał on niezwykły przypływ po dłu
gim okresie niepewności dnia jutrzej
szego. Wydaje się, że po mistrzo
stwach Francja odmłodniała, stała się 
bardziej otwartą i dynamiczną.

Ostatnie piłkarskie mistrzostwa 
iwiata w XX wieku wysoko podnio
sły poprzeczkę: 32 zespoły rozegra
ły, zawody eliminacyjne (o, 8 więcej 
niż  podczas poprzednich mi
strzostw), tę impreżę sportową, któ
rą oglądało kilka miliardów ludzi, 
relacjonowało 13 tys. dziennikarzy. 
Można powiedzieć z dumą, że orga
nizatorzy nie zawiedli, co samo przez 
się jest już wyczynem, uwzględnia- 
jąc  niespotykany rozmach mi
strzostw. Laury sportowe pozwoliły 
Francuzom uzyskać wiarę w dzień 
jutrzejszy. Zaczęli oni... nabywać

Szał radości na Polach Elizejskich 
dobra. Podczas mistrzostw sprzedaż 
telewizorów i magnetowidów wzro
sła o 20 proc. Kibice chcieli nie tyl
ko obserwować mecze, ale też utrwa
lać je na taśmie! Badanie opinii pu
blicznej, przeprowadzone w końcu 
lipca wykazało, że ponad 60 proc. 
ankietowanych z większym entuzja
zmem zaczęło spoglądać w przy
szłość po zwycięstwie reprezentacji 
Francji.

Nie zostały pokrzywdzone rów
nież hotele i agencje turystyczne. 
Pobyt we Frahcji 500 tys. miłośni-j 
ków piłki nocnej z nawiązką skom
pensował utratę grupy tak zwanych 
“ludzi interesu” i zwyczajnych tu-

, po wygraniu
rystów, którzy przestraszyli się na
pływu kibiców i podwyżki cen. Za
pełnienie hoteli wzrosło o 3 proc. 
w porównaniu' z  czerwcem roku 
ubiegłego. A sezon turystyczny, któ
ry rozpoczął się nieco, później niż 
zwykle z powodu mistrzostw, w 
większości regionów Francji udał 
się doskonale. Przedsiębiorstwa 
francuskie skorzystały z okazji, aby 
zapoznać gości zagranicznych ze 
swą produkcją. Dotychczas jeszcze 
trudno jest obliczyć poży tek ekono
miczny w wyniku tej akcji. Ale spe
cjaliści jednomyślnie zapewniają, że 
udział w organizowaniu takiej 
ogromnej imprezy powinien dobro-

czynriie wpłynąć na prestiż marki 
francuskiej na świecie.

W sumie piłkarskie mistrzo
stwa świata miały dobroczynny 
wpływ na rozwój ekonomiczny 
Francji. Obecnie takie klasyczne 
kryteria rozwoju kraju, jak wzrost 
demograficzny i potencjał militar
ny odchodzą na dalszy plan, ustę
pując miejsca prestiżowi na are
nie międzynarodowej. Sukces 
Francji w organizowaniu takiego 
ogromnego przedsięwzięcia spor
towego uzupełniło jej wstąpienie 
do uprzywilejowanego klubu 
“znakomitych piłkarzy”. i

Julien CAPP

Organizatorzy i goście ustawili się do zdjęcia pamiątkowego.

W ubiegły week
end, w Wileńskim 
Domu Nauczyciela, 
odbyła się między
narodowa konferen
cja naukowa pod ty
tułem: “Sport polski 
na Litwie: Historia i 
rzeczywistość", zor
ganizowana przez 
stołeczny r Klub 
Sportowy Polaków 
na Litwie “Polonia".
Jeden z organizato
rów tej imprezy wi
ceprezes klubu, pan 
Henryk Maźul zgo
dził się opowiedzieć 
o tym wydarzeniu.

- Nie muszę mówić, że temat 
sportu polskiego na Litwie - to po
niekąd temat - rzeka, u którego źró
dła są narodziny wileńskiego “So
koła” na początku naszego stulecia, 
zaś wyjściem - czasy nam współcze
sne, te najnowsze, właściwie - dzi
siaj sportu polskiego na Litwie.

Niestety, właśnie ten temat, jak 
dotąd, nie doczekał się wnikliwego 
opracowania, wieje jest w nim bia
łych plan, wiele faktów i zdarzeń 
bezpowrotnie odchodzi w zapo
mnienie. Żeby ten temat jakoś przy
wołać, utrwalić, po dłuższych za
miarach zrodził się pomysł z dzisiej
szą konferencją, na którą zaprosili
śmy znawców przedmiotu, naukow
ców z Polski, którzy próbują wła
śnie w różnym'stopniu naświetlić 
temat sportu polskiego na Litwie. Z 
naszej strony też było  ̂kilka refera
tów 0. czasach dawniejszych, na 
przykład o sporcie W Litwie Ko
wieńskiej, jak też czasów najnow
szych. Osobiście wygłosiłem dwa

referaty: jeden a  założeniu Klubu 
Sportowego Polaków na Litwie w 
1990 r. (autor tych słów stał u źródeł 
odrodzenia polskiego sportu w nieza
leżnej Litwie, przyp. aut), zaś drugi - 
o naszym udziale w Igrzyskach Polo
nijnych , w ogóle w zawodach polo
nijnych, jako samodzielnego klubu.

Zdecydowaliśmy również, że aby 
to nasze dzisiejsze spotkanie miało 
jakiś trwalszy wymiar, pokłosie tej 
konferencji zostanie wydane w po
staci książkowej i wydaje mi się, że 
w ten sposób oddamy dań wdzięcz
ności tym, którzy tworzyli zręby 
sportu polskiego na Wileńszczyźnie, 
pomnażali i pomnażają obecnie ten 
dorobek.

Tyle pan Henryk Maźul, zaś mnie 
zostaje dodać, że gośćmi honorowy- 
mi, tej imprezy byli pani Elwira Sie- 
roczyńska, legendarna łyżwiarka, no
tabene wilnianka z pochodzenia, 
członkini Zarządu Polskiego Komi
tetu Olimpijskiego, ponadto PKOL 
reprezentowali też wiceprezes pan

Fot. Tadeusz Ważniewicz 
Aleksander Ronikier oraz pani Elż
bieta Kwiatkowska. Był też obecny 
pan Adam Bekisz ze Stowarzyszenia 
“Wspólnota Polska”.

Jeśli chodzi o naukowców z Ma
cierzy, głos na konferencji zabierali: 
Jerzy Chelmecki z Zakładu Historii 
Kultury Fizycznej i Olimpizmu Aka
demii Wychowania Fizycznego w 
Warszawie, doktor Jerzy Urniaż ze 
Studium Wychowania Fizycznego 
Akademii Rolniczo-Technicznej w 
Olsztynie, magister Marzena Tchó- 
rzewska-Hautt z Akademii Wycho
wania Fizycznego wPoznaniu. Wszy
scy wyżej wymienieni, to ludzie, któ
rzy od dłuższego czasu próbują pe
netrować dzieje sportu polskiego w 
Wilnie i na Wileńszczyźnie. Co się 
tyczy konferencji - jest to impreza pio
nierska, gdzie po raz pierwszy podję
to w szerszym kontekście próbę uję
cia dziejów sportu polskiego na na
szych ziemiach.

Zanotował 
Andrzej MALKIANIS

Konferencja m iędzynarodowa

“Dań wdzięczności tym, 
którzy pomnażali i 

pomnażają dorobek sportowy...
POŁONffS

k o s z y k ó w k a
“Sakalai” awansowali 

na drugie miejsce
W końcu ubiegłego tygodnia na mi

strzostwach Litewskiej Ligi Koszyków
ki (LLK) odbyły się tylko dwa mecze, 
podczas których wileńskie “Sakalai” na 
własnym boisku przegrali do kłajpedzkie- 
go “Neptunasu” - 69:72 (32:33) i poko
nali “Szilute” - 109:73 (57:33). Po wy
graniu siedmiu meczów z 14 rozegranych 
“Sakalai” przed wyjazdem do USA zna
leźli się na drugim miejscu.

Tabela turniejowa (mecze, zwycięstwa):
1. “Żalgiris” (Kowno) 9 9
2. "Sakalai” (Wilno) 14 7
3. “Liet. rytas” (Wilno) / 9 6
4. “Atletas” (Kowno) 10 6
5. “Alitą** (Olita) 10 6
6. “Neptunas” (Kłajpeda) 10 5
7. “Sziauliai” (Szawle) 9 4
8. “Kraitene” (Mariampol) 9 3
9. “Szflute** (Szilute) 10 2
10. “Kalnapilis” (Poniewież) 10 2

Zespół A. Paulauskasa 
odniósł zwycięstwo

W niedzielę na mistrzostwach Polski 
w koszykówce mężczyzn klub “Dallas 
Zastał” z Zielonej Góry, który trenuje Al- 
girdas Paulauskas i w którym grają trzej 
litewscy koszykarze, pokonał na własnym 
boisku drużynę “Azoty tjnia” z Tamowa 
- 95:78 (48:38).

Jest to drugie zwycięstwo zespołu 
zielonogórskiego z 10 możliwych.
Klub D. Jodeikaite pokonał 

zespół I. Krikszcziukaite 
Na mistrzostwach Polski w koszy

kówce kobiet wicemistrz - klub “ŁKS 
Sommer-Komfort” z Lodzi, w którym gra 
Daiva Jodeikaite, na wyjeździe pokonał 
zespół wrocławskiego “Poliferb Slęza”, 
który reprezentuje Ingrida Krikszcziuka
ite-76:65 (40:31).

Dla zwycięskiego zespołu D. Jodeika
ite zdobyła 24 punkty. 1. Krikszcziukaite 
nie było wśród najlepszych zawodniczek.
PIŁKA RĘCZNA 
Litwini rozgromili Greków 

W niedzielę w meczu VI grupy eli
minacyjnej do mistrzostw świata w piłce 
ręcznej mężczyzn reprezentacja Litwy na 
własnym boisku rozgromiła zespół Gre
cji 34:17 (17:5).

To zwycięstwo dla Litwinów było 
. tylko pociechą moralną za niepowodze
nie w Grecji (20:21), oba zespoły bowiem 
już utraciły wszelką nadzieję na zakwali
fikowanie się do mistrzostw świata. 

Litewscy piłkarze ręczni mająjesz-

cze rozegrać dwa mecze eliminacyjne z 
Danią która zapewniła już sobie pierw
sze miejsce po dwukrotnym pokonaniu 
Polaków.
PIŁKA NOŻNA 

“SV Salzburg” zdobył 
tylko punkt 

W niedzielę na mistrzostwach pi
łkarskich Austrii klub “SV Salzburg”, 
w którym gra Valdas Ivanauskas, na 
wyjeździe zagrał remisowo - 1:1 - z I 
zespołem “FC Tirol” Innsbruck.

Piłkarze z Salzburga zajmują 7 
miejsce mając 14pktpo 12 spotkaniach.

“Spartak” - mistrzem Rosji 
W niedzielę mistrzem Rosji w piłce 

nożnej został klub moskiewskiego 
“Spartaka”, który u siebie pokonał 3:1 
“Szynnik” z Jarosławia i przed ostatnim 
meczem kolejki ma przewagę 6 punk
tów nad najbliższymi przeciwnikami.

Po zwycięskim meczu “Spartaka” 
nie obyło się bez incydentów -1500 
kibiców klubu świętowało zwycięstwo 
rozbijając samochody i szyby wystawo
we sklepów. Według danych milicji, 
poszkodowanych nie było, jednakże 
musiano zatrzymać kilkudziesięciu chu
liganów.
SZACHY

Zwyciężyła J. Polgar 
Na międzynarodowym turnieju 

szachowym w Holandii, w którym 
uczestniczyło 4 arcymistrzów, zwycię
stwo odniosła Węgierka Judit Polgar, 
która zgromadziła 5 pkt z 6 możliwych.

W ostatniej szóstej rundzie węgier
ska arcymistrzyni, grając białymi, po
konała byłego młodzieżowego mistrza 
świata Amerykanina T, Szakedę.

W ostatniej rundzie reprezentant 
Francji Borys Spaski i Holender Jan 
Timman zagrali remisowo.

W turnieju J. Timman (3,5 pkt) 
zajął drugie miejsce, B. Spaski (2,5) był 
trzeci, a T. Szakeda (1) - (zwarty.
TENIS
P u c h a r K rem la dla M . Pierce 

Turniej tenisowy kobiet o “Puchar 
Kremla” w Moskwie, którego fundusz 
nagród wynosił 1- min dolarów, wygra
ła 23-letnia Francuzka Mary Pierce. W 
finale pokonała ona W niedzielę star
szą od siebie 0 rok Amerykankę Moni- 
cęSeles -.7:6 (7-2), 7:3.

Ten pojedynek trwał 1 godz. 32.min. 
M. Pierce otrzymała 165 tys. dola

rów, natomiast M. Seles - 75 tys.
Inf. wL i ELTA
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rytas B racia , w sp in a ją cy  się na  k o sz y k a r sk i 
O lim p , w  lesie  s tra c ili ro zu m

Koszykarze klubu “Alitą” nie tylko zgwałcili 
siedemnastolatkę, ale też ograbili ją.

Wczoraj prokuratorzy rejonu solecźnickiego zare
kwirowali złoty pierścionek u Jolanty - koleżanki człon
ka drużyny koszykarskiej “Alitą”  Dariusza Ławryno- 
wicza(1979 r.);

W toku śledztwa ustalono, że ten pierścionek należał 
do poszkodowanej siedemnastoletniej mieszkanki rejo
nu solecźnickiego, którą w ubiegłym tygodniu zgwałcili 

Jd . Ławrynowicz oraz jego brat-bliźniak Krzysztof Ław
rynowicz, również grający w klubie “Alitą”.

Na ręku gwałconej dziewczyny jed en  z podejrza
nych zobaczył dwa pierścionki i zapytał, czy.są złote. 
Dziewczyna od razu je  zdjęła.

Jeden pierścionek zabrał dla siebie, a drugi oddał 
gwałcącemu w tym czasie siedemnastolatkę swemu bra
tu. Ten zaś, widząc, że pierścionek nie je s t złoty, wy
rzucił go do krzaków.

Po powrocie do Wilna, D. Ławrynowicz zrabowany 
pierścionek podarował przyjaciółce.

Wyrzucony pierścionek, jak  również rozerwaną bie
liznę i pasek dziewczyny znaleziono na m iejscu incy
dentu w lasku w pobliżu Solecznik, gdzie zostało pope
łnione przestępstwo.

Obecnie bracia Ławrynowiczowie wraz ze swym ku
zynem Andrzejem Borodkinem, rów nież podejrzanym  
o gwałt, przebyw ają w areszcie kom isariatu policji re
jonu  solecźnickiego.

Wczoraj sąd zezw olił na 10-dobowe aresztowanie 
Dariusza. Jego brat K. Ławrynow icz oraz kuzyn bliź
niąt 19-letni Andrzej Borodkin n a  decyzję sądu zostali 
aresztowani na 9 dób.

W następnym tygodniu podejrzani m ają być oskar
żeni o gwałt grupowy. ,

Jeśli poszkodowani nie  wycofają swych oskarżeń, 
koszykarzom grozi kara pozbaw ienia wolności do 15 
lat.

Rodzice Ławrynowiczów kilkakrotnie spotykali się 
poszkodowaną i jej rodzicami błagając , aby wyba

czyli synom.
W czorajposzkodowana powiedziała dziennikarzom 

LietuvosTytas” , że  rodzice chłopców płakali, b łagali, 
padali na kolana, obiecywali opiekow ać s ię  n ią  przez

całe życie, proponując wszystko, czego tylko zapragnie.
“Nie żałuję ich.'' W szak ich synowie nie pożałowali 

mnie - powiedziała poszkodowana dziewczyna. -  Rodzi- 
com napomknęłam jednak, że chciałabym  m iliona dola
rów USA za wycofanie powództwa. I jeszcze bym się 
zastanowiła, bo milion - to za mało. Gdyby chodziło o 
dwa czy trzy miliony, to bym  jeszcze pom yślała” .

Koszykarze popełnili przestępstwo podczasTninione- 
go w eekendu, gdy w raz z  kom panią w Solecznikach fe
towali z okazji zw ycięstwa “Ality” . Z  siedem nastolatką 
zapoznali się na dyskotece.

“Doskonale rozum iałam, że nie m ożna siadać z  nie
znajomymi chłopcami do samochodu, opowiadała po ro
syjsku poszkodowana. Obiecali jednak, że mnie nie tkną. 
Uwierzyłam. W sobotę po dyskotece pojechaliśmy do wsi 
Tartaki w rejonie solecznickim ,ilo pewnego znajomego. 
W ypiliśmy piwa. Ja  - tylko kilka łyków. N azajutrz jesz 
cze wypiliśmy. Ja - w ina, koszykarze - bim bru. Czułam, 
ż e  kręci mi s ię w głowie, ale całkow icie panowałam  nad 
sobą.

N ie pozwalałam  im ani objąć, ani dotknąć, aczkol
wiek takie próby były. Rano b racia pytali m nie, jak  spę
dziłam  noc z  przyjacielem , k tóry ponoć nic nie potrafi, 
żartem  odpowiedziałam  im, że  wszystko potrafi, że w ię
cej robi n iż m ówi. Teraz wiem, że  nie zrozum ieli m oich 
żartów”.

Gdy po południuTbracia bliźniacy i dziew czyna wsie
dli do samochodu, chłopcy oświadczyli: “Zawieziemy cie
bie “na lew o”” i  zgwałcimy.

D o ostatniej chwili dziew czyna nie  wierzyła. N aw et 
gdy z  samochodu pociągnęli do lasu, m yślała, że żartują.

Kiedy siedem nastolatka zaczęła w ołać o pom oc, ko
szykarze zatkali je j usta, grozili pobiciem , jeśli będzie 
krzyczeć.

“N aw et w tedy m yślałam , że wypuszczą. Gdy zdarli 
majtki i rajstopy, zrozum iałam , że.to nie żarty” - pow ie
działa dla  “Lietuvos ry tas” zgw ałcona dziew czyna. W 
lesie w  pobliżu wsi Czużakampie bracia Ław rynow iczo
wie i Borodkin uderzyli dziewczynę, rozebrali j ą  i zgwał
cili na różne sposoby. N ie opodal w sam ochodzie ocze
kiw ały na nich koleżanki oraz Igor, k tóry był za k ierow 
nicą.

Gw ałciciele pozostaw ili dziew czynę bez bielizny, a 
jeden  je j but w yrzucili do krzaków, aby nie m ogła szyb

ko w yjść  z:lasu. I odjechali. S iedem nastolatka p rzez] 
kilka godzin błąkała s ię  po  lesie, a ż  znalazła  drogę i ze 
stacji benzynowej zate lefonow ała  na policję.

W  poniedziałek na prośbę polićji solecznickiej funk
cjonariusze z Olity zatrzymali braci koszykarzy w miej
skim  pałacu sportu, gdzie trenow ała  ̂ ‘A lita” .

Podejrzani o zgw ałcenie b racia Ławrynow iczowie 
n ie przyznają^się do winy. Potw ierdzają, że mieli sto
sunki płciow e z dziew czyną w lesie, a le  sugerują, że 
sama je  sprowokowała.

Ław rynow iczow ie, z którym i, wczoraj spotkał się 
dziennikarz “Lietuvos rytas”, nie zechcieli m ów ić o in
cydencie w lesie. Tymczasowo uwięzieni w  różnych ce- 

'  lach bracia nie m yśleli, że  będą m usieli tak długo pozo
stać w Solecznikach. Zam iast uczestniczyć w  m eczach, 
m uszą siedzieć za  kratam i f  jeść  kaszę popijając herba
ty* ■ §  ' . ,  - * •. -V

Kierownictwo klubu “A litą” oraz trenerzy bardzo li
czyli na braci Ławrynow iczów. -

17-letni koszykarze uważam  byli za najbardziej per
spektyw icznych środkow ych n aL itw ie.

K ierow nicy k lubu  o lick iego  pow iedzieli d la  “Lie- 
tuvos ry ta s” ,; że  n ik t s ię  n ie  spodziew ał, że  bracia, 
k tó rych  w szyscy  uw ażali za  b ardzo  spoko jnych , m o
gli p o p e łn ić  c iężk ie  p rzestęp stw o . M ożna b y ło  po
m yśleć^ że  Ł aw rynow iczom  n iek ied y  b rak  rozsądku, 
a le  że są  to  p o ten c ja ln i p rzestęp cy  - w  żadnym  w y
padku , stw ie rd z ił p rezy d en t k lubu  “A litą ” V. June- 
yięzius.

K ierow nicy klubu “A litą” pow iedzieli, że  będą szu
kali innych środkow ych, jeśli Ław rynow iczow ie zosta
n ą  skażani.

Trener “A lity” Vytąutas Poteliunas doskonalę zna 
braci.Ław rynow iczów , którzy  p rzez dw a lata byli jego  
w ychow ankam i w w ileńskiej Szkole K oszyków ki. Sł  
M arcziulionisa.

T rener pow iedział, że był zaszokow any przestęp  
stw em  koszykarzy. S ą  spokojni, skryci. O statnio Ław 
rynow iczow ie.kilkakrotnie spóźniali s ię na treningi. V. 
Poteliunas z tego pow odu ukara ł ich finansow o.

Trener m yślał, że  tak  się stało dlatego, że  bracia nie
dawno kupili samochód i sami zaczęli nim  jeździć. Do
tychczas na treningi z W ilna woził ich sam  V. Poteliunas.

A ru n a s  JO N U S Z A S

Pieniądze Funduszu Prywatyzacji - na wątpliwe sprawy
Rząd, nie czekając na decyzję sądu, na 

remont śmigłowców przeznaczył 26 min litów.
W ubiegłym tygodniu, po upływie 3 .dni od wywie

zienia z  Lotniska Wileńskiego na remont do Kowna ostat
niego z  8 przemyconych śm igłow ców Mi-8T, Wileński 
Sąd Okręgowy przesłuchał świadków w  sprawie karnej 
właściciela tych śmigłowców Krzysztofa Krupy.

Obywatel Polski K. Krupa, który przed 5 laty z  Gdań
ska do Wilna sprowadził te śmigłowce, oskarżany jes t o 
i przemyt, naruszenie międzynarodowych przepisów lotu 
oraz sfałszowanie dokumentów.

Z powodu niestawienia się kilku ważnych świadków, 
sprawę zaczęto rozpatrywać od podstaw.

Tymczasem los śmigłowców rozstrzygnięty został 
jeszcze 15 września, gdy rząd na rem ont tych rdzewieją- 
| cych przez 5 lat pod gołym niebem  M i-8T z  Funduszu 
i Prywatyzacji wyasygnował 26 min Lt.

Po remoncie 3 śmigłowce m ająbyć przeznaczone dla 
powstającej służby wywiadowczo - ratowniczej w sytu
acjach ekstremalnych, po jednym  zamierza się przezna
czyć dla prezydenta i premiera. Trzy pozostałe m ająbyć 
sprzedane.

W 1993 r. te śmigłowce do Wilna sprowadzone zo
stały prawie nowe, m iały po 40 - 50 godzin lotu. Wtedy 
to każdy z  nich mógł kosztować po m ilionie dolarów.

Wiosną 1994 r. Departament Bezpieczeństwa Pań
stwowego przekazał Prokuraturze Generalnej materiał 
śledztwa w sprawie znalezienia s ię  na Litwie tych śmi
głowców. W  maju tego roku wszczęto sprawę kamą, a na 
śmigłowce z rejestracjąnieistniejącego Związku Sowiec
kiego nałożono areszt.

12 czerwca 1995 r. W ileńska Prokuratura Okręgowa 
podjęła decyzję o sprzedaży tych śmigłowców jako do
wodów rzeczowych w sprawie karnej.

 We wrześniu br. wszystkie śmigłowce nabyło M ini

sterstwo Komunikacji, płacąc za  każdy z  nich W ileńskiej 
Inspekcji Podatkowej jio 820 tys. Lt.

Niektórzy specjaliści uw alają, że skonfiskowane śmi
głowce ju ż  wcześniej należało w jakiś sposób sprzedać, 
nie czekając aż zardzewieją. Zdaniem innych, rząd zamiast 
wydawać miliony na remont śmigłowców powinien był do
czekać się orzeczenia sądu, gdyż konfiskata tych śmigłow
ców będzie słuszna tylko w tym wypadku, jeśli sąd uzna 
je  za przemycane.

Sędzia J. A. Venckus, prowadzący sprawę w W ileń
skim  Sądzie O kręgowym, na pytanie, czy nie je s t zasko
czony brakiem śmigłowców w  W ilnie, dziennikarzowi 
‘*Lietuvos rytas” powiedział: “Prawo przewiduje tryb prze
chowywania i sprzedaży dowodów rzeczowych. D ecyżję 
podjęło śledztwo i sąd nic tu nie zmieni” .

“Lietuvos rytas” kilka lat wcześniej interesow ał się, 
na czyje zezwolenie śmigłowce znalazły się w przestrzeni 
powietrznej Litwy i wylądowały na lotnisku wileńskim.

Ani kierujący państw ową służbą kontroli lotów W ła
dim ir Wałujew, ani inni pracownicy tej służby nie mogli 
podać żadnych dowodów praw owitości tej procedury. 
Twierdzono, że księga rejestracyjna zezwoleń zginęła pod
czas rekonstrukcji pomieszczenia, a inne dokumenty, m o
gące wnieść pewną jasność, przechowywane były tylko 
miesiąc.

Sprawy te ożyły teraz w  sali sądowej* ale po upływie 5 
lat jeszcze trudniej jes t ustalić prawdziwe okoliczności 
przybycia do W ilna Mi-8T.

Podczas przesłuchiwania świadka Povilasa Butkusa, 
kierującego podówczas wileńskim regionalnym ośrodkiem 
kontroli lotów, sędzia J. A. Venckus aż 3 lata wyjaśniał 
istniejący podówczas porządek w lotnictwie oraz konkret
ną sytuację, zw iązaną z 8 śmigłowcami.

Czy zawczasu, nie później niż 48 godz. wcześniej, 
otrzymano zgłoszenie na przybycie śmigłowców do Litwy,

jak  w ym agały tego obowiązujące wów czas przepisy?
Czy m usiało być w ydane pisem ne zezw olenie? Czy 

są  przechow yw ane kopie? Czy w ystarczył przysłany 
i wcześniej plan lotu?-ps

Już w  pierwszym dniu przesłuchiwania świadków sąd 
m usiał zrozum ieć przynajm niej to, że  ustalony w  aktach 
normatywnych tryb lotów nie był wówczas należycie ho
norowany. Sprawa legalności znalezienia się śm igłow 
ców w  przestrzeni powietrznej Litw y pozostaje otwarta.

Sąd próbował również wyjaśnić, jak ie loty są  kwalifi
kowane do komercyjnych. Zazwyczaj s ą  to takie loty, gdy 
za opłatą przewozi się  pasażerów, pocztę lub ładunki. A 
jeśli sam śmigłowiec sprowadzony został niczym towar?

Ówcześni pracow nicy s łużby kontroli lotów pam ię
tają, jak  w  związku z  przybyciem  śmigłowców na Litwę 
była m owa o tak zwanym  lądow aniu technicznym  -  po 
uzupełnieniu zapasu paliw a m iały one lecieć do Estonii.

Tymczasem tuż po  wylądowaniu śmigłowców K. Kru
pa z lotniskiem  wileńskim  zaw arł um ow ę o tymczaso
wym  ich przechowaniu w  ciągu 1 roku. O  tym, że  te śmi
głowce nie m iały lecieć dalej, św iadczy też sam a trasa 
lotu - z Gdańska do Estonii p rostszą  byłaby trasa przez 
K aliningrad, nie zaś Wilno.

Sąd interesowały również sprawy związane z  rejestra
cją  tych Mi-8T. N a  przykład, czy m iały prawo latać śmi
głowce z  rejestracją nieistniejącego państw a ZSRR?

W ładze lotnicze kraju m ogą się spotkać z  jeszcze jed 
n ą  kolizją, gdy wyremontowane śmigłowce trzeba będzie 
wciągnąć do rejestru samolotów litewskich. Dla załatwie
nia tej formalności potrzebny jest akt sprzedaży śmigłow
ców oraz dokument o  ich skreśleniu z  rejestru innego pań
stwa.

D yrektor Inspekcji Lotnictwa Cywilnego Jonas Ma- 
żintas potwierdził, że wszystko zależy od orzeczenia sądu. I 
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Nienawiść przez pagórek
Tego lata ani Serbowie z wioski Swinjare, ani Albańczycy z Pantiny nie zebrali zboża. Nie szanują nawet swoich 
zmarłych - prowadzą ostrzał wtedy, gdy w sąsiedniej wsi odbywa się pogrzeb.

pewnością nikt ich stąd nie wypędził. 
Potem pod wieś podeszli terroryści z 
Pantiny. Przecięli kable telefoniczne. 
Spalili kilka stogów siana na wzgórzu. 
W końcu podpalili dom Simiciów. Na
sza wioska odparła ten napad. Pocze
kaliśmy do rana. Rano spalone zostały 
domy albańskich terrorystów w naszej 
wsi. W odwecie mieszkańcy Pantiny 
zaczęli wyrzucać z domów mieszkają
cych tam Serbów. Dwie osoby zostały 
porwane i słuch po nich zaginął. Wte
dy wezwaliśmy na pomoc wojsko i 
policję. Zaatakowali Pantinę. Nic wię
cej nie wiemy. Nikt z naszej wioski nie 
brał w ataku udziału.

Dwie wioski leżą tuż kolo sie
bie. Dawniej wystarczyło wyjść na 
niewielkie zielone wzgórze i serb
scy mieszkańcy Sw injare mogli 
podglądać, co robią ich albańscy 
sąsiedzi z Pantiny. W  tym roku za
szły wielkie zmiany. Pantina jest 
zniszczona i nikt w niej nie miesz
ka. W Swinjare wszyscy mężczyź
ni mają broń. Pagórek om ijają z 
daleka - wiedzą, że jeden  celny 
strzał z okolic Pantiny może kosz
tować ich życie.

W obu wioskach nikt nie zebrał 
zboża, bo gdy tylko wychodzi się na 
pole, z sąsiedniej wsi rozlegają się 
strzały. Kolby kukurydzy opadają 
więc na ziemię, ziarno wysypuje się z 
przejrzałych kłosów pszenicy. Zani
kł nawet szacunek dla zmarłych. W 
ostatnich dniach kanonada z okolic 
pagórka przerwała dwie ceremonie 
pogrzebowe. Sprawiedliwie - jedną w 
Pantinie, drugąw Swinjare.

Wczesnym popołudniem Vehbi 
Marina, nauczyciel z Pantiny, ubrany 
w stary czarny sweter i przybrudzo
ne dżinsy, krząta się dookoła swojego 
domu. Wędruje między spalonymi 
sypialniami, kuchnią i łazienką. Po
chyla się j  wygrzebuje coś z popio
łów. - Popatrz, maszyna do szycia 

| zniszczona, ale czajnik całkiem dobry.
W tym domu do niedawna rńiesz- 

kałze swoją żoną i pięciorgiem dzieci.
Do pobliskiego miasta uciekł w czerw
cu po serbskim ataku na Pantinę. Z 
kilkoma sąsiadami co jakiś czas przy
chodzi do wsi. Ogląda spalony dom. 
Myśli, co da sięnaprawić, a co trzeba 
będzie zburzyć. Wieczorem wiaca do 
miasta.

Dym nad polami

Vehbi Marina wie, j a k  to się sta
ło”: - Wiosną do wioski przyszli par- 

|  tyzanGi z \^zwoleńczych Wojsk Ko
sowa. Nie przyszli tak sobie, ale dlate- 
goże Serbowie zę Świnjare zaczęli ata
kować albańskich-cywilóW; Była to. 1 
więc samoobrona. Przez kolejnych kil- 
ka miesięcy sytuacja była napięta. 
Swinjare strzelało, a Pantina odpowia
dała. W końcu miarka się przebrała. Gdy |  
Serbowiezaczęli palić domy Albań- 
czyków w- swojej 'wsi, OWK ruszyła 
na-pomoc, ale atak został odparty. Tej 
samej nocy nieliczni pantfńscy Serbo
wie opuścili wioskę. Ńikt ich niewy- 
gantał, po prostu odeszli. Wkrótce na- 

: stąpiła serbska ofensywa. Walka w 
ciemnościach (policja przecięła kable 

. elektryczne) nić trwała długo. Żle |  
_ uzbrojeni partyzanci osłaniali uciecz- 
:'  kę^c^ilów.jak długo mpglf.Ną polu 
--Walki zóstawili jednego człowieka,
■ |  czterech innych zostało rannych.

Tu kończy się opowieść nauczy- 
cielą. Wszyscy uciekli z wioski. więc 
nie wiadomo, ćo było dalej. Dopiero 
po kilku, dniach kobieta^która ucie
kła z Pantińy, z  balkonu mieszkania 
swojej córki w zobaczyła dym uno
szący się nad wsią: - Wyobrażałam 
sobie, jak płonie mój dom położony' 
pośrodku kukurydzianego pola. 
Mam nadzieję, że Bóg oszczędzi 
panu takiego doświadczenia - wspo
minała ocierając łzy..

Z wiejskim nauczycielem idziemy 
na spacer po Pantinie.

1 możemy pójść także do 
szkoły? \

-Tak, mogę pokazać szkołę - 
mówi.

yehbi Marinajest wysokim, dobrze 
I I P ® ® ®  i mocno łysiejącym 501

mi. Ślady butów na roztrzaskanych 
drzwiach. Spalone kartoteki. Rozsypa
ny proszek do prania. Powykręcane 
krany. Rozbite toalety.

- Myślę, że to nie wojsko. Gdy 
wioska została zdobyta przez żołnie
rzy, nasi sąsiedzi ze Swinjare przy
szli, żeby palić i rabować -twierdzi 
nauczyciel.

Dyplom ze spalonej szkoły

W miarę zbliżania się do szkoły 
idziemy wolniej i wolniej. Vehbi po
kazuje coraz więcej ogrodów, intere- 

-suje go niemal każdy dom Przez ostat
nich sto metrów wlecze się jak żółw.

Szkoła jest spalona. Vehbi Mari
na siada na przewróconej półce na 
książki, zakrywa oczy rękami i za
czyna płakać. Po kilku chwilach wsta
je. Jest zawstydzony.

- Przepraszam, bardzo przepra
szam. Jestem tu pierwszy raz od ata
ku na wioskę. Nie miałem odwagi 
przyjść. Spędziłem tu całe życie. Wi-

; dzisz dyplom?
N a u c z y 

ciel wspina się H  
na krzesło u 
zdejmuje po
żółkły obra
zek -Sześciu 
chłopców, a w 
środku on 
sam, młody i 
uśmiechnięty.

- W 19.74 
roku mieliśmy 
m istrzostw o’]

. JKosowawsiat- 
kówce. Ja by
łem trenerem.

N a u c z y 
ciel zaczyna 
przeglądać wa
lające się pa
piery. Chodzi 
od klasy do 
klasy. W sali 

'geograficznej 
zóstała gospo
darcza mapa Azji. W matematycznej 
tablica, na której ktoś podzielił 7400 

_ przez 275. Wyszło mu 26,9. To zna
czy, że podzielił dobrze.

Zatrzymujemy się w bibliotece. 
H iem al wszystkie, książki, w  tym 
komplet dzieł Tity, ocalały.

r - Jak teraz będziemy żyć obok 
ludzi, którzy spalili nasze domy? - 
pyta nauczyciel. - Interesuje nas już  

_tylko wolność. Nie zamierzamy się 
- poddać. Wygramy albo będą musieli 

zabić nas; wszystkich.
■ O tym samym myś_li starsza ko

bieta,' która wspominała swój spalo
ny dom': - Teraz najważniejsza jest 
wolność. Jeśli ją  zdobędziemy, odża- 

’ łuję wszystko, cb straciłam.
'  Wychodzimy ze szkoły. Dzień 

je s t słoneczny i ciepły. -
-/Ćzy w wiosce, bywa policja? - 

pytam.
: - Nie pojawiła się tu od ofensy- 

Iwy.
Przypuszczalnie więc Pantina jest 

pod kontrolą OWK. Z naprzeciwka 
nadchodzi ubrany w skórzaną kurtkę 
cywil. W ręku ma plastikową torbę z 
zakupami - proszek do prania i my
dło. Spod kurtki widać lufę karabinu, 

f Próbuje ją  schować, ale robi to nie
udolnie. Wszyscy zaczynają się śmiać.
. - Ochraniamy drogę, żeby była
bezpieczna dla cywilów. Niedaleko, 

L w górach, jest nasz posterunek - tłu- 
Imaczy partyzant i odchodzi pospieszl

policjanci. „Terrorystami” Serbowie 
nazywają partyzantów OWK.

Wioska jest pełna białych dom- 
ków i kwitnących ogrodów. W ogród
kach pracują kobiety, po ulicach bie
gają roześmiane dzieci. Choć wszyst- 

. ko wygląda sielankowo, wieś zdaje się 
ukrywać jakąś ponurą tajemnicę.

Dwie kobiety stoją przy drodze. 
Wyglądają na sąsiadki, które wyszły 
z domów, żeby poplotkować. Na po
czątku chętnie zgądzająsię na rozmo
wę.

- Prawie^wszystkie domy we wsi 
ocalały?

- Tak, tylko kilka jest spalonych.
- Do kogo należały?
- Ten na skraju był Simiciów, serb

skiej rodziny.
- A inne? .
-Niewierny.

. - Co się stało z domami Albań- 
czyków?

- Nie wiemy - mówią-i szybko 
odchodzą w stronę obejścia.

Nauczycielka nie chce rozmawiać. 
- Wyszła. Nie wiemy dokąd. Nie wie-

etnim brunetem. Od 28 latuczy wszko- nie, bo jego oddział madzisiaj robić
e, więc zna tu każdy kąt Mijamy pola, pranie bielizny.

ogródypełne groszek i jabłek, które jed
no PO drugim, opadają na' traWę. Przede 

-Wszystkim mijamy spalone domy. Nie 
wygląda na tp, że zostały zniszczone 
podczas działań Wojennych. Ich stan 
wskazuje raczej na rabunek i zemstę, 
której dokonano już po walce. Wygląd 
ośrodka zdrowia potwierdza tę wersję, 
Okna powybijane kanijeniami gojny-

Serbowie uciekają z wiosek 'zamieszkanych w więk
szości przez Albańczyków, Albańczycy nie chcą żyć wśród 
Serbów. Od początku walk swoje domy w Kosowie musia
ło opuścić około 300 tys. ludzi. Na zdjęciu: Albańscy 
uchodźcy w rejonie wsi TrpeZa, 30 km od Prisztiny.

FOT. (C) AP

my, kiedy wróci - padają odpowiedzi.' 
Dopiero rozmowa z kilkunastoletnim 
chłopcem wyjaśnia sprawę:. - Było tu 
około 30 albańskich domów. Tylko 
jeden lub dwa nie zostały spalone. 
Ńikt jednak nie zginął.

Rakija na posterunku
Na końcu wsi gromadzą się męż

czyźni. Z podkładów kolejowych i 
worków z piaskiem zbudowali małą 
twierdzę. Siedzą tu dniami i;hocami. 
Czyszczą broń - kałasznikowa 1 kilka 
pistoletów; Co jakiś czas zatrzymują 
samochód, by upewnić się, że w środ
ku są tylko ich sąsiedzi.

Posterunek spełnia także funkcje 
towarzyskie. Kobiety zaglądająturzad- 
ko, jest więc czymś w.rodzaju eksklu
zywnego klubu dla mężczyzn i dobrym 
pretekstem, by wyrwać się z domu. 
Można na przykład powiedzieć: 
„Mam wartę. Co z tego, że jest noc? 
Przecież trwa wojna.” Na posterunku 
kwitnie życie. Można spotkać kole
gów, pogadać, razem się napić. Obroń
cy wsi popijają tęgo. Mają domowej 
roboty rakiję i skrzynkę piwa. Za otwie
racz służy im magazynek karabinu.

- Brakuje tylko dziewczyn - śmie
ją  się. Żaden z nich nie ma munduru. 
-Są zwykłymi chłopami, więc skąd
mieli wziąć mundury? Wszyscy są 
podchmieleni i trochę nieufni. Głos 
zabiera potężny 40-letni blondyn, któ
ry wygląda na szefa grupy:

- Terroryści od dawna przygoto
wywali się do ataku. Zaczęło się na
gle, w nocy. Albańczycy mieszkający 
w naszej wsi bez powodu zaczęli 
strzelać. Musieliśmy się Zorganizo
wać, Zebraliśmy wszystkich męż
czyzn i całą broń myśliwską. Sytu
acja została opanowana. Następnej 
nocy Albańczycy uciekli-z naszej wsi. 
Musieli się czegoś przestraszyć, ale ł

Zapomnieć o sąsiadach

W tym rejonie Swinjare jest ostat
nią wsią kontrolowaną przezSerbów.

- Do zakrętu jest bezpiecznie. 
Potem można jechać tylko na własną 
.odpowiedzialność. Teiroryści ciągle 
strzelają- ostrzegają pafeolującyulicę

Listy strachu

Żaden z mężczyzn nie wie, jak 
ich życie będzie wyglądało w przy
szłości, Swinjare jest serbską wyspą 
otoczoną albańskimi osadami. Trud
no uwierzyć, że nienawiść wygaśnie i 
obie społeczności zaczną żyć w zgo
dzie jak dawniej. Między tutejszymi 
Albańczykami i Serbami wyrósł mur 
zbudowany ze spalonych domów, 
wypędzonych ludzi, nie zebranych 
zbóż i nocnych strzelanin. Wszyscy 
mężczyźni w Swinjare wierzą, że ich 
nazwiska są na listach, które sporzą
dzili-„terroryści”. Być na takiej liście, 
to jak mieć wyrok śmierci.

- Ale dlaczego, my tylko bronili
śmy naszych dęmów? - pytają.

Ostatnio we wsi było Zebranie. 
Uradzono, żeby nie opuszczać osa- 
dy.

■- Jeśli jednak trzeba będzie wyje
chać, to wybudujemy nowe Swinjare 
pod Belgradem. Musimy trzymać się 
razem.

Na kolejnym zebraniu wieś będzie 
• musiała podjąć decyzję, czy pozwoli 
Wrócić Albańczykom: - Nie będzie 
łatwo żyć z takimi ludźmi.

W środku wsi rodzina Simiciów 
buduje nowy dom. Pomagają wszy
scy sąsiedzi. Budynek powoli odry
wa się od fundamentów.

- Tu jest nasze miejsce - mówi 
'  najstarszy syn.

Budowniczym przygląda się sta
ra kobieta w czerni. Podchodzi do 
mnie i pyta nieśmiało.- -

1 Był pan w Pantinie?
-Tak. %
-Jak  tam jest?
- Cała wieś-spalona.

.. Kobieta smutnieje i zbiera się do 
Odejścia. Na pożegnanie kręci głową i 
mówi: - A przez tyle lat byliśmy są
siadami.

W Kosowie żyjeokoło.2 milionów 
-ludzi. Albańczycy stanowią ok, 90 
procent mieszkańców, Serbowie - ok. 
S proc. Niepokoje w Kosowie zaczęły 
się w latach 80. Prowincja miała wtedy 
autonomię, ale Albańczycy domagali 
się przyznania jej statusu pełnopraw
nej republiki w ramach Jugosławii. 
Podczas albańskich demonstracji zgi
nęło ponad 300 cywilów, około 7000 
Albańczyków trafiło do więzienia. W 
1990 r. serbski parlament zniósł auto
nomię prowincji. Zamknięto albański 
uniwersytet w Prisztinie, ponad 100 
tysięcy ludzi zwolniono z pracy.

Konflikt wybuchł na nowo jesie- 
nią zeszłego roku. W górach powstała 
partyzantka - Wyzwoleńcze Wojska 
Kosowa. Partyzanci dokonywali ata
ków na pozycje serbskiej policji i prze
jęli kontrolę nad trzecią częścią tery
torium. Ogłósili, że walczą nie o auto
nomię, ale o utworzenie niezależnego 
państwa. Latem serbskie wojska i 
policja przystąpiły do kontrofensy
wy. Zginęło kilkuset Albańczyków - 
większość cywilów. Wiele wiosek zo
stało spalonych. Około 300 tysięcy 
ludzi straciło dach nad głową. Party
zanci zostali wyparci z miast i głów
nych dróg, ale ciągle kontrolujągóry.

Dwie małe wioski: albańska Pan
tina i serbska Swinjare, leżą około 30 
kilometrów na północ od Prisztiny, 
głównego miasta prowincji, niedaleko 
drogi do Kosovskiej Mitrovicy i Bel
gradu. /

Paweł RESZKA z Prisztiny
„Rzeczpospolitą^

Coca-cola z przem ytu

L u k su s w  
puszce

W Norwegii są tak wysokie ceny, 
że symbolem dobrej kondycji finan
sowej jest nie tylko posiadanie samo
chodu klasy średniej, codzienne ja
danie mięsa na obiad, palenie papie
rosów gotowych a nie skręcanych, ale 
nawet., picie coca-coli.

Z uwagi na najwyższe w Europie 
ceny praktycznie na wszystkie towary, 
przemyt staje się dla Norwegów coraz 
bardziej atrakcyjnym zajęciem. Podczas 
kiedy uwaga urzędów celnych i policji 
koncentruje się na kontroli ilości przy- 

' wożonego do kraju alkoholu i papiero
sów, a czasami nawet mięsa, podczas 
przypadkowej kontroli drogowej okazało 
się niedawno, że przemycana jest rów
nież... coca-cola i to w dużych ilościach.

Na jednym transporcie coca-coli za
robek jest dość znaczny, ponieważ w 
Norwegii napoje w puszkach są obłożo
ne dodatkowymi podatkami. Coca-colę 
w puszkach kupuje więc niewiele osób, 
ponieważ kosztuje ona aż 17 koron. W 
sąsiedniej Szwecji można ją  kupić nato
miast za 3-4 korony.

Zatrzymany Norweg posiada firmę 
rozprowadzającą napoje gazowane i 
przez lata dostarczał odbiorcom coca-colę 
w puszkach po - jak mówią kontrahenci 
-zadziwiająco atrakcyjnej cenie. Przypad
kiem celnicy zatrzymali jeden z jego sa
mochodów ciężarowych, wktórym zna
leziono 26 tys. puszek coca-coli.

Według norweskich przepisów cel
nych, puszka napoju gazowanego bezal
koholowego jest obłożona następujący
mi podatkami: 3,26 korony - opłata na 
ochronę środowiska, 0,76 korony - opła
ta podstawowa, 0,5 korony - podatek 
od napojów. Po doliczeniu kosztów za
kupu i transportu naliczany jest podatek 
VAT w wysokości 23 procent W efek- 
cie czerwona puszka - symbol Ameryki 
- kosztuje aż 17 koron (7,6(0 zł).

Zbigniew KUCZYŃSKI 
„Dziennik Polski”

P o  aktach wandalizmu
Kuczma potępia 
nacjonalistów
Prezydent Ukrainy Leonid Kucz

ma jest bardzo zaniepokojony akta
mi wandalizmu na Ukrainie - w tym 
niedawnym zniszczeniem napisu na 
grobie na Cmentarzu Orląt Lwow
skich. Zdecydowanie skrytykował ta
kie działania, niezależnie od tego, 
czym były motywowane i gdzie doko
nano zniszczeń.

W ostatnim czasie doszło do kilku 
tego typu incydentów. Zbezczeszczone 
zostały żydowskie groby w Czemiow-
cach, w Charkowie próbowano podpalić
synagogę, a we Lwowie siedzibę rosyj
skiego stowarzyszenia. Również we 
Lwowie zbezczeszczono pomnik i cmen
tarz żołnierzy radzieckich z czasów II 
wojny światowej, co wywołało ostry 
protest konsulatu rosyjskiego. |  

Poparcie dla ekstremistycznych 
ugrupowań nacjonalistycznych jest na
Ukrainie znikome - świadcząc tym wy
niki wyborów powszechnych i lokal
nych. I taknp. organizacja UNA-UNSO, 
która zniszczyła napis na Cmentarzu 
Oriąt Lwowskich, regularnie zdobywa 
zaledwie ułamek procenta głosów. Nie
mniej jednak grupy te, choć nieliczne, są 
dobrze zorganizowane.

Zdaniem Kuczmy, który wypoyna-
dał się wsobotę dla agencji Interfax-Ukra-
ina, akty wandalizmu wobec mniejszo* 
ści narodowych i religijnych są 
tomami choroby części społeczeństwa 
i wynikają z działań organizacji ekstre
mistycznych. „Zamiast jednoczenia spo
łeczeństwa w ciężkich czasach przemian 
ekonomicznych sijyje sieją nieładinie- 
ufiiość” - uważa prezydent Podkreśla,
że władzazcałąstanowczościąi wszel
kimi dostępnymi środkami będzicznimi

'  zdostępnych informacji wynika jed
nak, że za akt wandalizmu na puenta
mi Orląt nikt nie został na razie pocią
gnięty do odpowiedzialności, choc orga-
nizatorzy akcji są znani.

Pio tr KOŚCINSKI z Kijowa 
„Rzeczpospolita



27 października 1998 r.: str. 10

Jestem tylko małpą d o ś w ia d c z a ln ą -powiedział przed startem 
w kosmos 77-letni senator John Glenn

Weteran na orbicie
John Glenn wie, że ̂ k o 

smosie czekają go same kło
poty. Przed startem będzie 
musiał założyć pieluchy; jak 
dowiodły testy, jego pęcherz nie 
oprze się potężnym siłom prze
ciążenia. Potem, w stanie pie-1 
ważkości, astronauta z pewno
ścią zwymiotuje. -

Wiadomo też, że powie
trze, które podczas jedzenia 
dostanie się do żołądka, w 
warunkach kosmicznych bę
dzie mogło wydostać się tylko
przez „tylny zawór". Ale nic 
to! Na pokładzie nie obowią
zuje etykieta. A John Glenn 
gotów jest na wszystko, aby 
zrealizować swe największe 
marzenie - jeszcze raz spojrzeć 
na błękitną planetę Ziemię z

^ N a  przylądku C u m y * , 
rai na Florydzie prom kosmiczny
„Discovery” już stoi gotowy do 
startu. Wszystko wskazuje na to, że 
29 października o godzinie 14 od
leci w kosmos, a wraz z nim 77-let- 
ni John Glenn, senator z Ohio, naj
starszy astronauta świata.

Już raz odbyłorbitalną misję. Było 
to w 1962 roku. 40-letni wówczas John 
Glenn na pokładzie kapsuły „Friendship 
7” w ciągu pięciu godzin trzykrotnie 
okrążył ziemski glob. Kiedy szczeli
wie powrócił, został powitany jak na
rodowy bohater. W Waszyngtonie 
przeprowadzono go w triumfalnym 
pochodzie: oto heros, który przywrócił 
Amerykanom wiarę w siebie. Wów
czas, w kulminacyjnym punkcie zim
nej wojny, zdawało się, że Stany Zjed
noczone przegrały wyścig W kosmo
sie. Związek Radziecki \y-1957 roku 
wysłał na orbitę pierwszego sputnika, 
a w,l'961-Tokn- pierwszego człowie
ka, Jurija Gagarina. Wywołało to w 
USA",-

prawdziwy szok.
Dopiero lot Johna Glenna pomógł 

Amerykanom uwierzyć, że naprawdę 
są obywatelami supermocarstwa.

Astronauta stał się symbolem, a 
prezydent John Kennedy postanowił, że - 
symbol musi być chroniony, aby nie przy
trafiło mu się nic złego. Biały Dom wy- - 
dał tajną dyrektywę, zgodnie z którą 
zakazano Glennowi udziału w niebez
piecznych misjach. Astronauta rwał się 
do latania. „Ryzyko to moja specjal
ność”, przekonywał przełożonych. Wal
czył przecież jako pilot myśliwca w  II 
wojnie światowej iwwojnie koreańskiej, 
potem oblatywał eksperymentalne sa
moloty ponaddźwiękowe. Na swe proś
by o przydział kolejnego zadania otrzy
mywał wszakże tylko jedną odpowiedź: 
.Johny, jesteś już za stary”. 1

Zniechęcony, w 1565 roku wystąpił 
ż wojska, przyjął intratną posadę w fir
mie „Róyal Crown Cola”. W 9 lat póź
niej rozpoczął karierę polityczną-jako

jedyny senatorw historii Ohio zóstał czte
rokrotnie wybrany. Zachęcony tym po
wodzeniem, usiłował sięgnąć po prezy
denturę Stanów Zjednoczonych - nada- 
remnie Po kampanii wyborczej pozostało 
tylko mnóstwo długów. John Glenn ma 
żelazne nerwy, dzięki czemu odnosił suk
cesy jako lotnik i astronauta. Ta cecha 
charakteru sprawiła jednak, że jako poli
tyk prezentował się,sztywno” i nie zdo
łał pozyskać serc wyborców. Na jesień 
1998 sędziwy weteran przestworzy za
powiedział zakończenie politycznej karie
ry. Przedtem wszakże wykorzystał swe 
wpływy, aby jeszcze raz ujrzeć Ziemię z 
orbity. W komisji Senatu zajmował się 
przez dlugielata problemami seniorów i 
zwrócił uwagę, że dolegliwości podeszłe
go wieku, jak zakłóceniasnu, zmęczenie 
kości, Zawroty głowy czy zanik mięśni 
są podobne dó tych, które trapią astro
nautów przez dłuższy czas przebywają
cych w stanie nieważkości. Zwrócił się 
więc do dyrektora NASA Daniela Gol-

dina:, Jak najlepiej zbadać przypadłości 
starszego wieku? Trzeba wysłać na or- 
bitęjakiegoś zgrzybiałego faceta. A naj
starszym weteranem kosmosu jestem ja” 
Szefowie NASAprzyjęłi tę niezwykłą 
ofertę z mieszanymi uczuciami. 
Astronauta, który odbył swą misję 30 
lat temu, jest tyle samo wart, co le
karz, który przed 30 laty przyjął ostat
niego pacjenta. Prom kosmiczny „Di- 
scovery” różni sięponadto od kapsuły 
„Friendshiip.7”, jak stacją intensywnej 
terapii od gabinetu przyjęć wiejskiego 
felczera. Z drugiej strony John Glenn

to narodowy mit,
. jak James Dean, John Wayne czy 
prezydent Kennedy. Gdyby jeszcze raz 
odbył misję orbitalną, cała Ameryka z 
zapartym tchenr śledziłaby ten lo t A 
NASA potrzebuje takiego zaintereso
wania w czasie, gdy politycy systema
tycznie obcinają fundusze ria eksplo
rację kosmosu. Ponadto drUgi lot Glen
na pozwoliłby wreszcie' zapomnieć o I 
klęsce, jakąbyła katastrofa promu ko
smicznego „Challenger” w 1986 roku. 
Dyrektorzy programów kosmicznych _ 
zastanawiali się, a senator Glenn z  sa
mozaparciem trenował. Zrezygnował 
Z czekolady, aby utrzymać wagę (za
ledwie o 4 kg większą niż w 1962 roku). 
Codziennie rano odbywał trzykilome
trowy spacer. Na próżno żona Annie 
usiłowała wyperswadować mu szalo
ny zamiar, mówiąc: „Daj spokój, stary, 

f  W kosmosie do reszty zgrzybiejesz”.
W końcu.dyrektorzy NASA wy-, 

razili zgodę, ale pod jednym warunkiem: 
Glenn może lecieć, jeśli wytrzyma cały 
program treningowy w ośrodku ko
smicznym w Houston. W ten sposób 
szacowny senator zmienił się w zwy
kłego astronautę Johna. Przez cały sier
pień starszy pan cierpliwie nosił4(Md- 
logramowy skafander, kręcił się w wi
rówce, ćwiczył,siusianie do celu”, czyli 
do pokładowej toalety. Przyzwyczajał 
sięrównież do swej roli „medycznego 

- banku danych”. Lekarze badali go od 
stóp do głów, dawali mu zastrzyki, aby 
zbadać pracę mięśni, aplikowali tablet
ki, aby określić produkcję białka.

John Glenn uczył się również 
skromności. Bohater z 1962 roku znaj
dzie się obecnie w hierarchii załogi na

szarym końcu. Zajmie miejsce nie w 
kabinie pilotów, lecz w środkowym 
pokładzie, gdzie przechowywane są 
próbki moczu. Będzie mógł tylko przy
glądać się, jak jęgokoledzy umieszczają 
ha orbicie satelitę badawczego, a w 
dwa dni później „chwytają” go znowu. 
John Glenn nie kryje podziwu dla 
umiejętności astronautów obecnej 
generacji. „Przy nich jestem tylko 
małpą doświadczalną”, przyznaje z 
melancholią.

Godzi się jednak na wszystko, aby 
polecieć.

Połknie mały 
termometr,

który będzie mierzyć wahania 
temperatury organizmu. Przez prawie 
osiem dni trwania misji będzie chodził 
z małą kroplówką. Sącząca się z niej 
powoli krew zostanie poddana syste
matycznym analizom. Kiedy 77-latek 
zaśnie n a  pokładzie, stan jego zdro
wia określą umieszczone w pidżamie 
sensory. JohnGlenn protestuje tylko 
wtedy, gdy nazywają go cywilem. On 
przecież jest astronautą i pełnopraw
nym członkiem załogi.

Misją sędziwego weterana rze
czywiście często przyjmowana jest z 
powątpiewaniem. „NASA popada 3 
nostalgię”, napisał „New York Times’ 
a  gazeta „USA Tódey” szydziła: „To 
kosmiczny odpowiednik sypialni Lin
colna”. Pojawiły się głosy, że nowa 
misja Glenna to nagroda za niezwykłe 
oddanie, jakie okazywał prezydento
wi Clintonowi. Nie uszło uwagi dzien
nikarzy, że lekarzem pokładowym pro
mu „Discovety” tym razem będzie 

.specjalista od nagłych wypadków. 
Także Larry Young, dyrektor Centrum 
Badań Medycyny Kosmicznej w Ho
uston jesf niezadowolony z misji Glen
na: „To już nie jest robota dla bohate
rów. Obecnie lata srę na orbitę, aby 
pracować, a nie, aby po prostu prze
żyć, jak w 1962 roku”. Amerykanie, 
zwłaszcza starej daty, cieszą się jed
nak, że ich idol znów znajdzie się w 
kosmosie. Kiedy przed 36 laty kapsu- 
ła„Friendship 7” przelatywała nad te- 
rytoriumTJSA, migali do niej zapalnicz
kami. Teraz będą migać znowu.

M arek KAROLKIEW ICZ

Eksperymenty w stylu Frankensteina:. 
po transplantacji ręki lekarze przygotowują się do przeszczepu głowy

Ludzkie części do wymiany
Czyżby kolejny milowy krok w 

dziejach transplantologii? Międzynaro- • 
dowy zespół lekarzy przeszczepił w 
Lyonie rękę 48-letniemu pacjentowi z  
Australii. Kończynę pobrano od ano
nimowego dawcy, inaczej mówiąc, od 
ciepłych jeszcze zwłok.

Zwłoki były rzeczywiście ciepłe, 
w jakimś sensie żywe. W organizmie 
dawcy bowiem martwy był tylko 
mózg. Transplantolodzy dawno już 
przyjęli definicję - jeśliustały funkcje 
mózgu, człowiek nie żyje. Jak stwier
dził neurolog i etyk medycyny z Bonn 
Detlef Linke, w tym momencie zapa
dła decyzja - jednostkę ludzką tworzy 
jej odizolowany mózg, wszystko inne 
jest do wymiany.

Biznesmen Clint Hallam z Perth 
w 1984 roku utracił dłoń wraz z czę
ścią przedramienia w wypadku z piłą 
tarczową. Chirurdzy przyszyli 
wprawdzie odciętą kończynę, lecz 
dłoń nie wznowiła swych funkcji. 
Hallam przez lata nie pogodził się z 
inwalidztwem, wierzył, że szybki po
stęp nauki da mu szansę. Rzeczywi
ście doktorzy Jean-Michel Dubemard 
z Lyonu, Earl Owen z Sydney i czte
rech innych chirurgów postanowiło 
przeprowadzić niezwykły zabieg. 
Operacja trwała 13 godzin. Najpierw 
połączono kości, następnie naczy
nia krwionośne i żyły, aby przy
wrócić krążenie krwi w przeszcze
pianej kończynie. Potem przyszła 
kolej na mięśnie, najdłużej trw a
ło łączenie nerwów. Tytuły gazet 
mówiły o przełomie w dziejach me

dycyny, podobnym do tego, jakim 
była pierwsza transplantacja serca.

Według wstępnych komunikatów, 
operacjasię udała. Ręka „mózgowe
go nieboszczyka” jest u nowego wła
ściciela „dobrze ukrwiona”, a pacjent 
„czuje się dobrze”. Tym niemniej do
piero za kilka tygodni, a może nawet 
miesięcy, będzie wiadomo, czy prze
szczep się przyjmie.

Nie był.to pierwszy tego typu za
bieg. W 1964 roku chirurdzy z Bostonu 
przeszczepili rękę pacjentowi w Ekwa
dorze. Reakcja odrzutu nastąpiła wszak
że już po dwóch tygodniach. Obecnie, 
medycyna dysponuje znacznie lepszy
mi środkami immunosupresyjnymi (tzn. 
osłabiającymi reakcję odrzucenia), tak, 
że biznesmen Hallam być może odzy
ska rękę. Przez całe życie będzie jed
nak musiał brać silne specyfiki, osłabia
jące system odpornościowy organizmu 
Pacjent stanie się więc podatny na róż
ne choroby, także nowotworowe. W 
najgorszym razie lekarze będą musieli 
amputować „nową” kończynę.

Nie wiadomo też, czy australijski 
biorca odzyska czucie w ręce i czy 
będzie w stanie sprawnie nią władać. 
Nerwy nie są bowiem przewodami 
elektrycznymi, które, raz zerwane, 
wystarczy połączyć, aby znów dzia
łały. Kiedy odjęto kończynę dawcy w 
stanie śmierci mózgowej, nerwy ule
gły zniszczeniu. Pozostały tylko kanały, 
przez które rosną obecnie nerwy z 
ramienia Clinta Hallama z szybkością 
jeden milimetr dziennie. Mięśnie 
przedramienia i dłoni zostaną więc

oplecione siecią 
nerwów

najwcześniej za kilka miesięcy. Wy
nik operacji jest jeszcze nieznany, a do , 
podobnego zabiegu przygotowywanych 
jest już trzech innych pacjentów. Jeden z 
nich może otrzymać nowy narząd w prze- , 
ciągu dwóch miesięcy. Transplantację 
ręki zamierzająjeszcze w tym roku prze
prowadzić min. chirurdzy Z uniwersyte
tu w Louisville (Kentucky, USA).

Chętnych na biorców nie brakuje. 
„Przeszczepy kończyn są nadzieją dla 
setek tysięcy ofiar wypadków, wojen, 
min lądowych, czy chorób nowotworo
wych”, powiedział dr Dubemard. Wy
daje się jednak wątpliwe, czy niezwy
kle kosztowne operacje mogą pomóc 
rzeszom kalek w ogarniętym konflikta
mi, ubogim Trzecim Świecić.

Ambicje transplantologów szyb
ko rosną. Amerykański neurochi
rurg Robert White z Cleveland, no
tabene członek Akademii Papieskiej, 
zapowiedział już, że
najpóźniej w 1999 roku

przeprowadzi przeszczep ludz
kiej głowy. Ma na tym polu duże do
świadczenie. Przez 30 lat przeszcze
piał już głowy małprezusów i pawianów. 
„Zasadniczo nić nie stoi na przeszko
dzie, taka operacja jest możliwa Trze
ba jednak pamiętać, że do tej pory nie 
znamy techniki łączenia rdzenia kręgo
wego. Pacjent, którego głowa znajdzie 
się na nowym ciele, będzie całkowicie 
sparaliżowany”, mówi neurolog Detlef

Linke. Nie odstrasza to ciężko,cho
rych. Do doktora White’a zgłosiło się 
już kilka osób, pragnących otrzymać 
do starej głowy nowe ciało, nawet, 
jeśli wiąże się to z koniecznością spę- 
.dzenia reszty życiąrna wózku inwa
lidzkim. Ludzie ci rozumują: „Lepiej na 
wózku, niż na cmentarzu”, Jeśli bo
wiem całe ciało strawione jest przez 
nowotwór, a tylko głowa pozostaje 
zdrowa to jak inaczej ocalić życie? 
Być może gdy w przyszłości uda się 
opracować technikę łączenia rdzenia 

| kręgowego, rzeczywistością staną się 
' ponure filmy grozy, w których sędzi

wi milionerzymordująrtiłodzieńców, 
aby na ich korpusach osadzać swegło- 

1 'Wy, zyskując w ten sposób, jeśli nie

wieczne, to przynajmniej drugie życie.
Na razie reakcja odrzucenia ob

cego organu przez organizm biorcy po
zostaje głównym problemem trans
plantologii. Naukowcy podejmują 
więc próby hodowli tkanek z komó
rek pacjenta. Zdaniem profesora 
Ćharlesa Yacanti z Bostonu, ju ż  nie
długo przeszczepy ze zwłok staną się 
zbędne j bowiem w laboratorium bę
dzie można „hodować” ludzkie ręce, 
nogi i inne części ciała. Obecnie ist
nieje już możliwość wyhodowania ko
ści, mięśni czy nerwów na odpowied
nio uformowanym szkielecie z polime
rów. Nie wiadomo tylko jeszcze, jak 
formować jednocześnie wszystkie 
tkanki, niezbędne do ukształtowania 
się kończyny. Niedawno chirurdzy 
Worcester w stanie Massachusetts 
przeszczepili pacjentowi kość kciuka 
wyhodowaną z jego własnych tkanek. 
Organizm rozpoznał kość jako „swo
ją”, reakcja odrzucenia nie nastąpiła 

Jan  PIASECZNY 
(„ Przegląd tygodniowy

M a łp a  ż  c u d z ą , g ło w ą
Chirurg Robert White utrwalił swe ćkspeiymentyz małpami na fil

mach, które pokazywał na międzynarodowych kongresach naukowych. 
Dwa pawiany, którym zamieniono głowy, siedziały nieruchomo, zostały 
bowiem sparaliżowane na skutek przecięcia Rdzenia kręgowego.. Były 
jednak przytomne, wodziły oczyma za przedmiotami, żuły pokarm, który 
wkładano im do pysków. Wymagały Sztucznego oddychania, podawano 
im też lekarstwa w celu uniknięcia zakrzepów krwi. Nieszczęsne stwo
rzenia przetrwały w  ten sposób przez trzy doby i zakończyły życie na 
skutek krwotoków wewnętrznych, spowodowanych przez leki. Perspek
tywa takiego eksperymentu z ludźmi budzi prawdziwą grozę. Jak  głowa 
wraz z całą osobowością przyjęłaby całkowicie obce ciało? Dr White jest 
jednak optymistą. Uważa, że w przyszłości przeszczepy głowy, czy też 
raczej całego ciała (zwane w angielskiej terminologii total body transla- 
tion) staną się w przyszłości takim samym rutynowym zabiegiem, jak 
obecnie transplantacją serca czy nerek. Kontrowersyjny naukowiec za
powiada, że jeśli nie otrzyma zgody na przeprowadzenie swych ekspery
mentów w USA, uczyni to np. na Ukrainie.
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LTV
6.301 Dzień dobry. 8.05- 

S. „Dzikie zwierzęta”. 14.30- 
S. „Włóczęga”. 15.00 - Okres 
twórczy. 15.30 - Dla domu.
16.00 - Rozmowy wileńskie.
16.20 i Wiadomości (ros.). 
16.301S. „Niespokojne gimna
zjum”. 17.20-Dla dzieci. 17.45 
-Wiadomości. 17.55 -Teleka- 
talog. 18.00 j  S. „Włóczęga”. 
1835-Dyskusja. 19.00-Żywa 
przyroda. 19.30 - Panorama.
20.00 - Loteria. 20.05 - Klub 
prasowy. 20.55 - S. „Rozproszo
ne dzieci”. 21.40 - Technolo
gia i telekomunikacja. 22.00 i  S. 
„Wielcy liderzy. Życie i epoka 
Ronalda Reagana”. 23.00 - 
Dziennik wieczorny.

\ LNK
6.15 - Teleshop. 6.30 - Po

ranne koło. 8.30 - S. „Bez domu 
jest źle”. 9.00 i  S. „Słoneczne 
wybrzeże”. 9.45 - Film anim.
10.10 - Teleshop. 10.40 - S .. 
„Bogaczka”. 11.25 - Babie lato.
12.20 - Od... do. 12.45 r Niwy.
13.10 - S. „Żar młodości”.
13.55 - To ci rodzinka. 14.35 - 
Teleshop. 14.50 - S* „Marisol” .
15.20 -  S. „Colt*. 16.10 - S. 
„Bogaczka”. 16.55 - S. „Bez 
domu jest źle”. 17.25 - S. „Żar 
młodości”. 18.10 - S. „Słonecz- 
jie wybrzeże”. 19.00.- S,”Ma- 
risol”..1930 - „19:30”. 20.00 - 
Nurty. 21.00 - S.„Nash Brid- 
ges”. 22.00 - Z Hollywoodu. 
22.30-„£230”. 22.45-S. „Za- 
infeld". 23.45 - S. „W imię spra
wiedliwości”. 24.00 - S. „Nowy 
Orlean”.

BAŁTYCKA TV
6.15-S. „Dallas”. 7.00-S. 

„Tak'świat się kręci”. 7.45 -S.
,Zawsze będę ciebie kochać”.
8.30 -S.„Oszustwa”. 9.15 -S. 
„Siódme niebo”. 10.00-Walka.

słów. 10.45-Humor. 11.10-S. 
„Żył sobie złodziej”. 12.00 - 
Knmikakrym. 12.30-Program 
muz. 13.00- Koncert. 14.00 - 
Bałtycka bomba. 15.00 |  S. 
„McGyver”. 16.00 - S. „Dal
las”. 17.00 - S. „Tak świat się 
kręci”. 18.00 - Wiadomości.
18.05 - S. „Zawsze będę ciebie 
kochać”. 19.00 - S. „Oszu
stwa”, 20.00 - Wiadomości.
20.20 - S. „Komisarz Rex”.
21.10 -  S. „Odcinek szybkości”.
22.00 - Pod innym kątem. 22.30
- Wiadomości. 22.45 - Narko
tyki. 23.05 - S. „Wojny domo
we”. 23.55 - S. „Czarne niebo”. 
0.45 - 6.15 - Program DW.

TV3
6.35 - S. „Książę Śmiałek”.

7.00 - Kanał muz. 7.45 - Tele
shop. 8.00 - S. „Lqs Marianny”.
8.45 - S. „Santa Barbara”. 9.35
- S. „Uroczy i dzielni”. 10.00 - 
Film anim. 10.25 - Kamera 
VRŁ 10.50 - Zaśpiewajmy.
11.20 - Barwy morza. 11.40 - 
S. „Alf”. 12.05 - S. „Wilk po
wietrzny”. 13.00 - S. „Jessica 
Fletcher”. 13.45 - Teleshop.
14.15 - Kanał muz. 15.00 - S. 
„Kats i Dog”. 15.25 - S. „Tele
fon pomocy 911”. 16.10 - S. 
„Wina”. 16.55 - S. „Santa Bar
bara”. 17.40 - S, „Uroczy i 
dzielni”.-18.05 -  Tego jeszcze 
nie było. 18.10 - Ś. „Los Ma
rianny”. 19.00 - Wiadomości.
19.20 - Euromisja. 19.30 - Sport
21.00 - TV „Lietuvos rytas”.
22.00 - Wiadomości. 22.10 - S. 
„Brooklyn Południowy”. 23.00

S. „Szpital połowy”. 23,30 - 
Kanał muz. 0.15 - S. „UFO”. 

WILEŃSKA TV
8.05 - Z Wilna. 8.20 - To

wary i usługi.8.30 - Dziękuję za 
zakup. 8.40 -Film anim. dladzie- 
ci. 9.00 - Z Moskwy. 9.10 - 
Czechow i in. 10.00 - Dziękuję 
za zakup. 10.15 - Znak jakości. 
1030-Sopecjaliści radzą. 11.00
- Z Mosk\vy. 11.10- Film fab.

„Świat się śmieje”. 12.50 - 
Dziękuję za zakup. 13.00 - Z 
Moskwy. 13 JO - Dziękuję za 
zakup. 13.20 - S. „Edera”.
14.15- W świecie ludzi. 14.45
- Towary i usługi. 14.55 - Znak 
jakości. 15.05 - Podoba się - 
oglądaj. 15.10 - Kanał muz.
15.45 - Patrol drogowy. 16.00 - 
Z Moskwy. 16.20 - Podoba się
- oglądaj. 16.30- S. „Grace w 
opałach”. 17.00 - S. „Kopciu
szek i Książę”. 17.50 - Podoba 
się - oglądaj. 18.00 - Z Moskwy.
18.30 - Męski klub. 19.30 - Z 
Wilna. 19.45 - Towary i usługi.
20.00 - Stolica. 20.20- NYCO- 
MED. 20.30 - W świecie ludzi.,
21.05 - Humor. 21.35 - Patrol 
drogowy. 21.50 - Z Moskwy. 
22.001Z Wilna. 22.15 - Kanał 
muz. 22.50 - Znak jakości.
23.00-Film fab.

VILSAT
17.00 -  S. „Moja druga 

mama”. 17.50 - Film fab. 
„Ostatnia jesień”. 19.30 - Te
rytorium. 19.55 - Warto odwie
dzić. 20.00 - Auto-moto-sport.
20.20 - Kalejdoskop zniżek.
20.30 - Show zdrowia.'21.00 - 
Puls Wilna. 21.15 - Wiadomo
ści (poi.). 21.20 - Warto odwie
dzić. 2130 - Rosyjskie gwoź
dzie. 22.05 - S. „Moja druga 
mama”,  22.55 - Kalejdoskop 
zniżek. 23.051  Puls Wilna.
23.20 - Wiadomości (poi.).

I  KANAŁ ROSJI
7.00,10.00, 13.00, 16.00,

21.45 - Wiadomości. 7.15- S. 
„Okrutny anioł”. 8.15 - Srebr
na kula. 9.00- Film anim. 9.20
- Panorama śmiechu. 9.50 - 
Biblioteka domowa. 10.15 - 
Razem. 13.15-S. ,,Noweprzy-

ngody Sindbada”. 13.45 - Dobra 
Okazja. 1430 - Do lat 16 i wię
cej: 15.00 -S. „Okrutny anioł”. 

J  6.15 - Zgadnij melodię. 16145
- Godzina szczytu; 17.00 - Te
m a t 17.45  - S. „Namoże”.
18.45 -Dobranoc, dzieci 19,00

za zakup. 13.25 - S. „Edera”.’
14.20 -JSpecjaliściradzą, 14.50
- Towary i usługi. 15.00 - Podo
ba się -? oglądaj. 15.10-Kanał 
muz. 15.45 - Patrol drogowy.
16.00 - Z Moskwy. 16.20-Po
doba się •- oglądaj. 1630 - S. 
„Grace w opałach”. 17.00 -  S. 
„Kopciuszek i Książę”. 17.50 - 
Podoba się - oglądaj-. 18.00- Z' 
Moskwy-18 30 - Jasama. 193jQ 
-Z  Wilnal H^S-Towaryi usłu
gi. 20.00 - Znad Wiln TV. 20.30
- W świecie ludzi. 21.05 - Hu
mor. 2 i.35 - Patrol drogowy. 
21.50- Z Moskwy. 22.00 - Z  
Wilna. 22.15-Kanał muz. 22.50 
-Znak jakości. 23.05 - Filmfab. 
„Pułapka”.

VILSAT 
1-7.00 - S. „Moja druga 

mama”. 17.50-Film fab. ,4-ist z 
Paryża”. 19.30 - Terytorium. 
19.55-Warto odwiedzić. 20.00- 

* Auto-moto-sport. 2030 - Kalej
doskopzniżek. 20.40-Dla dzie- 
ci. 21.00 - Puls Wilna. 21.15 - 
Wiadomości (poi.). 21.20 - 
Warto zwiedzić. 2130 - Przede 
wszystkim dzieci. 22.05 - S. 
„Moją druga mama”. 22.55 - 
Kalejdoskop zniżek. 23.05 - Puls 

' Wilna. 23.20 - Wiadomości 
(poi.).

I KANAŁ ROSJI
7.00, 10.00, 13.00, 16.00*

22.25 - 'Wiadomości. 7.15 - S.
. „Okrutny anioł”. 8.20 - Temat.
9.15 - W świecie zwierząt. 9.50
- Biblioteka domowa. 10.15 - 
Razem. 13.15-S. „Nowe przy
gody Sindbada”. 13.45 - Zew 
dżungli. 14.10-Dziecięce aneg
doty. 14.30-Do lat 16 i więcej.
15.00 - S. „Okrutny anioł”. 16.45
- Godzina szczytu. 17.00 - Czło
wiek i prawo. 17.45 - S. „Na 
noże”. 18.45 - Dobranoc, dzie
ci. 19.00-Czas. 19.45-Kome
dia „Ojciec narzeczonej”. 21 JO
- Służba ratownicza.

- Czas. 19.45 - Detektyw. 22.05
- Hokej na lodzie.

ROSYJSKA TV
5.00 - Witaj, Rosjo. 7.15 - 

Oddział dyżurny. 7.25 - Witaj, 
Rosjo. 8.00 - S. „Santa Barba
ra”. 8.45 - Muzyka. 9.00,15.00,
18.00, 22.00 - Wiadomości.
14.15 - Dzwońcie do Kuzi.
14.30 - S. „Pierwsze pocałun
ki”. 15.30-Wieża. 16.05- Film 
„Cena głowy”. 17.30-Oddział 
dyżurny. 17.40-Historia pew
nego wydarzenia. 18.30 - 
Szczegóły. 18.45 - Anchlage,
19.15 - Program psych. 20.55 - 

^S. „Czynnik PSI”. 21.45 - Od
dział dyżurny.

TV POLONIA
7.00 - TV Polonia zaprasza.

7.05 - Dziennik krajowy. 7.25 - 
Sport-telegram. 7.30 - Dziecko, 
troski i radości. 7-45 - Domos- 
fera. 8.00 - „Proszę o sól” - 
magazyn dla dzieci. 8.20 - Ko
lorowe nutki. 8.30 - „Przez 
mapę na gapę” - serial dla dzie
ci. 9.00 - Wiadomości, 9.10 - 
Mówi się... - program poradni
kowy. 9.30 - „Bezkresne łąki"
- komedia prod. polskiej (1977).
10.45 - Mała rzecz a cieszy.
11.05 - Co nam zostało z  tych 
lat 11.50 - Danie na weekend.
12.00 - Wiadomości. 12.10 - 
Tydzień Prezydenta. 12.30 - 
„Klan” - serial prod. polskiej 
(1998). 12.55 - Auto-Moto- 
Klub. 13.05 - Krzyżówka szczę
ściami 3.30 - Reportaż Romana 
Dyczka. 14.00 - „Capital City” 
-serial prod. ang. (I990).i4.50
- Dziennik telewizyjny. 15.00- 
Panorama. 15.20, - Program 
dnia. 15.30 - Gościniec. 16.00 - 
„Klan” - serial prod. polskiej 
(1998). 16.25 - „Stawiam na 
Tolka Banana” - serial dla mło
dych widzów'(1973), 17.00 - 
Teleęxpress. 17.15-Zaprosze
nie. 17.35 - Tylko Muzyka.
19.00 --Tatą, a Marcin powie
dział. 19.10 - Reporter. 19.20--

ROSYJSKA TV 
5.00'-‘Witaj, Rosjo. 7.15 - 

Oddział dyżurny. 7.125 - Witaj, 
Rosjo, 8.00 - S. ,;Santa Barba
ra”. 8.45? Muzyka. 9.00, i 5.Ó0,
18.00, 22.00 - Wiadomości. 

-14.15 - „Dzwońcie do Kuzi”..
14.30 - S. „Pierwsze pocałunki”.
14.50 - Świat zdrowia. 1530 - 
Wieża. 16.05> Dramat psych. 
„Wrzesień” 1730 - Oddział dy
żurny. 17,40 - Film dok. 18.30 - 
Szczegóły. 18.45 - Sam sobie 
reżyserem. 19.15 - Film fab.
20.45 - S. „Agata Christie. Po- 
irot”. 21.45- Oddział dyżurny.

TV POLONIA 
| |  7.Ó0 -.TV Polonia zaprasza.
7.05 - Dziennik krajowy. 7.25 - 
Sport - telegram. 7_.30 - Kwa
drans z  medycyną. 7.45 - Dania 
do podania. 8.00 - Program dla 
dzieci. 8.20 - Tęczowa bajecz
ka. 830 - „Hrabia Kaczula” - 
serial anim. dla dzieci. ?.00 - 
Wiadomości. 9.10— Polacy na 
Białorusi. 9.3Ó - „Rodzina Poła
nieckich” I  serial prod. polskiej 
(1978). 10 50 - Osjaków’ 98 - 
reportaż. 11.05 - „Rewa”- czyli 

. „Jakby cię pytali...”. 12.00 - Wia
domości. 12.10- Magazyn par
lamentarny. 12.30 - „Klan” - se
rial prod. polskiej (1998). 12.55 
-Poćztylion. 13.05 - Tylko Mu
zyka. 13.30 - Kronika końca 
wieku - magazyn. 14.00 - Tylko 
Muzyka. 15.00 - Panorama.
15.20 - Program dnia. 15.30 - 
Rycerze i mnisi”. 16.00 - „Klan” 
- serial prod. polskiej (1998).
16.30 - Polskie ABC. 17D0 - 
Teleexpress. 17.15 - Przegląd 
Prasy Polonijnej, 17.30-Krzy
żówka szczucia. 17.55-„Mści
ciele, obrońcy i rapiery” - serial 
historyczny prod. NRD (1981).
18.55 - Antologia Literatury 
Emigracyjnej. 19.10 - Reporter.
19.20 - Dobranocka. 19.30 - 
Wiadomości. 19.55-Prognoza

Dobranocka. 19.30 - Wiadomo
ści. 19.55 - Prognoza pogody.
20.00 - Sport. 20.05 - „Rodzina 
Połanieckich” - serial prod. pol
skiej (1978). 21.25 - Golden 
Life. 22.00 - Wśród ludów zie
mi, 22.30 - Panorama. 22.55 - 
Prognoza pogody. 23.05 - W 
centrum uwagi. 23.20 - m  Mię
dzynarodowy Konkurs Wokal
ny im. Stanisława Moniuszki. 
0.25 - Magazyn parlamentarny. 
0.45 - Program dnia. 0.50 - 
„Fortele Jonatana Kota” - se
rial anim. dla dzieci. 1.00 - Wia
domości. 1.25 - Sport. 1.27 - 
Prognoza pogody. 1.30 - Tylko 
Muzyka. 2.30 - Panorama. 2.55
- Prognoza pogody. 3.051 „Ro
dzina Połanieckich” - serial 
prod. polskiej (1978), 4.25 - 
Golden Life - koncert. 5.05 - 
Sport z satelity. 5.35 - „Klan” - 
serial prod. polskiej (1998). 6.00
- W centrum uwagi. 6.15 - Tyl
ko Muzyka. 6.40 - Zaproszenie.

POLSAT 
. 6.00 - Poranek z Polsatem.

7.45 - Polityczne graffiti. 7.55 - 
Poranne informacje. 8.00 - 
„Garfield” - serial anim. dla 
dzieci. 8.3Ó - „Renegat - serial 
sensac. USA (1992). 9.30 - 
„Żar młodości” - kanad. serial 
obycz. 10.30 - „Komisarz Rex”
- serial krymin. Austria (1997).
11.30 - „Baza Pensacola”, USA 
(1997-98). 1230 - Idź na ca
łość, 13.30 - Link Journal - ma
gazyn mody. M.00 - Program 
dla dzieci. 14.30 - Piramida.
15.00 - „Maska” - serial anim. 
dla dzieci. 15.25 - Drzewko 
szczęścia. 15.50-Michael Lo- 
gozzo gorąco poleca. 16.00 - 
Informacje. 16,15 r Sto procent 
dla każdego. 16.45 - „Herku
les” , T JSA 11994). 17.45 - 
„Świat według Bundych” - 
amerykański' serial komed.

. 18.15 - „Pomoc domowa” - 
amerykański serial komed. 

,18.45 - Informacje. 19.05 -„Po

pogody i sport. 20.00- ̂ Niepro
szony gość” - dramat sensacyj
ny (1986). 21.00 - Polska - 
NATO - reportaż. ,21.201Z  ar
chiwum i pamięci - program 
muzyczny. 21.50 - Karaimi - gi
nący naród. 22.30 - Panorama,
22.55 - Prognoza pogody. 23.05
- W centrum uwagi. 23,20 ? 
Debata. 0.10-Złoty saksofon - 
reportaż. 0.30 - Przegląd Prasy 
Polonijnej. 0.45 - Program dnia. 
0,50 -,Makowa panienka. 1.00- 
Wiadomości. 1.25 -  Sport. 1.27 
-Prognoza pogody. 1.3Q-j,MŚci- 
ciele, obrońcy i rapiery” - serial 
historyczny prod, NRD (1981). 
230 - Panorama. 2,55 - Progno
za pogody. 3.05- „Nieproszony 
gość” .- dramat sensacyjny 
(1986). 4.05 - Polska -NATO - 
reportaż. 4.25 - Z archiwum i 
pamięci. 4.55 -Karaimi - ginący 
naród, 535 - „Klan” - serial 
prod. polskiej (1998). 6.00 - W 
centrum uwagi. 6.15 - Krzyzów- 
ka szczęścia. 6.45 - Panteon. 1

TV POLSAT
6.00 - Poranek z Polsatem.

7.45 - Polityczne graffiti. 7.55_v 
Poranne informacje, 8.00 - 
„Maska”,- serial anim. dla dzie
ci. 8.30- „Powrót Supermana”
- ameryk. serial sensac. 9.30 - 
„Żar młodości” - kanad. serial 
obycz. 10.30 - „Herkules”, 
USA, 1994.11.30 - „Nocny pa
trol”, USA, 1995/96 r. 12.30- 
Bumerang -program publicy
styczny. 13.00 - 4x4 - magazyn 
motoryzacyjny. 13.30 - Disco 
Relax. 14.30-Miłość od pierw
szego wejrzenia. 15.00 - „Gar
field” - serial anim. dla dzieci.
1530 - Link Journal - magazyn 
mody. 16.00-Informacje. 16.15
- Piramida. 16.45 - Star Trek: 
Stacja Kosmiczna, USA, 1994.
17.45 - „Świat według Bun
dych” - ameryk. serial komed.
18.15 - „Życie jak poker” - pol

wrót Supermana” - ameryk. 
serial sensac. 20.00 - „13 Po
sterunek” - polski serial komed. 
2030 - „Miodowe lata” - polski 
serial komed. 21.00 - „Moja 
dziewczyna 2” , USA (1994).
20.50 - Losowanie Lotto. 22.55
- Wyniki losowania Lotto. 23.00
- Informacje i biznes informa
cje. 23.20 - Polityczne graffiti.
23.30 - Telewizyjne Biuro Śled
cze. 24.00 -Motowiadomości. 
030 - Muzyka na bis.

RTL7
6.25 - Ukryta kamera - pro

gram rozrywkowy. 6.45 - „Na 
zawsze” - serial obyczajowy.
7.30 -Teleshopping. 8.00 - „Mi- 

, łość i dyplomacja” - serial
obycz. 8.25 - „Sunset Beach” - 
serial obycz. 9.10- Odjazdowe 
kreskówki. 10.30-„Dzielnica 
pięciu narożników” - dramat 
kryminafiiy USA (1987). 12.10
- „Quicy” - serial kryminalny.
13.00 - Ukryta kamera. 13.<30 - 
Teleshopping. 14.15 - „Na za
wsze” - serial obycz. 15.05 - 
„Miłość i dyplomacja” - serial 
obycz. 15.30 - Odjazdowe kre
skówki. 16.45 - „Sunset Beach”
- serial obyczajowy. .17.35 - 
„Dziewczyna z komputera” - 
serial dla młodzieży. 18.00 - 
„Nieustraszeni” - serial sensac.

: 18.50 - 7 minut - wydarzenia 
dnia. 19.00 - Zoom - magazyn 
sensacji. 19.30 - Podaj dalej - 
teleturniej. 20.00 - „Zwariowa
ne wakacje”. - komedia USA 

; (1992). 21.45 - Wieczór z wam
pirem. 22.50 - 7 minut - wyda
rzenia dnia, prognoza pogody.
23.00 - „Policjanci z Miami” - 
serial sensac. 23.50 r „Świat 
pana trenera” - serial komedio
wy. 0.15- „Kariera maklera” - 
serial obyczajqwy. 1.00 - 
„Dziewczyna z komputera” - 
serial dlamłodzieży. 1.25- „Nie
ustraszeni” - serial sensac. 2.05
- Zoom - magazyn sensacji. 230
- Podaj dajej.

ska telenowela. 18.45 - Infor- 
|  macje. 19.05 - „Renegat” - se

rial sensac.US A, 1992.20.00- 
,,Był sobie złodziej”, USA, 1997.
20.50 -, Losowanie Lotto i 

- Szczęśliwego Numerka. 21.00
- „Ostry dyżur” - ameryk. se
rial obyczajowy.-.-21.55 - -Talk

.Show. 22.55-Wyniki losowa
nia Lotto, 23.00-Informacje i 
biznes informacje. 23.20 - Poli
tyczne graffiti. 23.35 - ,>Diva”, 
USA, 1982. 1.201 Muzyka na 
biś.

RTL7
6.25 - Ukryta kamera. 6.45

- „Na zawsze” - serial obycz. 
730- Teleshopping. 8.00 - „Mi
łość i  dyplomacja” - serial 
obycz. 8.25 - „Sunset Beach” - 
serial obycz. 9.10 - Odjazdowe 
kreskówki. 10.30 - „Zwariowa
ne wakacje” -^komedia USA,
1992.12.10- Wieczór z .wam
pirem. 1330;- Teleshopping.
14.15 ,- „Na zawsze” - serial 
obycŁ 15.05-„Miłość i dyplo
macja”,- serial obycz. 15.30 - 
Odjazdowe kreskówki. 16.45 - 
„Sunset Beach” - serial obycza
jowy. 17.35 - „Dziewczyna z 
komputera” - serial dla młodzie
ży. 18.00 -„Nieustraszeni” -se
rial sensacyjny. 18.50 - 7 minut
- wydarzenia dnia; 19-0.Q - 
Zoom - magazyn sensacji. 19.30
- Podaj dalej - teleturniej. 20.00
- . Uczniowska balanga” - film 
obycz. USA, 1993. 21.45-„Ad
wokat i prokurator” - serial kry
min. 22.40 - 7 minut - wydarze
nia dnia. 22.50 - „Policjanci z 
Miami” - serial sensac. 23.40 - 
„Świat pana trenera” - serial 
komed. 0.05 - „Potężni i boga
ci”: Nikki Lauda - serial dok.
1.00 - „Dziewczyna z kompu
tera” - serial dla młodzieży. 1.25
- Nieustraszeni” - serial sen- 
sać. 2.05 - Zoom - magazyn
sensacji. 2.30-Podaj dalej.
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LTV
- ^>.30 - Dzień dobry. 8.05 - 

S,”Dzikię zwierzęta”. 8.3 0- - 
Obcego' bólu nie ma. 1435 - S. 
„Włóczęga”. 15.00 - Milioner. 
1530—Dla domu. 16;00 ^Sło
wo ćli^icijamna. 16.20-Wia
domości (ros). I6r.30-S. „Nie- - 
spokojne gimnazjum”  17.20 - 
Dla dzieci. 17;45 - Wiadomości.
17.55 - Telekatalog. 18.00 - S.

_„Włóczęga”i 18.35 - Znaki.
19.00-Nostalgia. 19.30-Pano
rama. 20;00 - Loteria. 20.05 - 
Program psych.20.55 - Wizje i 
rzeczywistość. 21.40 - „Kauko- jg 
drornas”. 2240-- Scena taaz.' 
23:00-Dziennik wieczorny.

TN K
6.15 i  Teleshop. 6.30 -'"Po

ranne koło. 830-S..,3ez domu I  
jest źle”. 9.00 - S. „Słoneczne 
wybrzeże”, 9.45 - Film anim.
10.10-Teleshop. 10.40 -S. „Bo- 
gaczka”. 11.25 - Jeszcze nie wie- 
czór. 12.10.- Z Hollywoodu. 
12.35.- 4 koła. 13.00 - S. „Żar 
młodościTl3.45 -Nurty. 14.35 
-Teleshop. 14.50-S. ̂ larisol”. 
1520- S. „Colt”. 16.10 - S. „Bo- 
gaezka”. 16,55- S. „Bez domu 
jest żleM 7.25-S. ,^armłodo- 
ści . 18.10 -S. „Słonecznewy-

- braeże”. 19.00 - S. „Marisol”.
-„1930”. 20.0gf-s.jjko- 

chanysyn”. 21.00 - S ..Adres 
ffzechn - wyższe sfery”. 21.00 
- s . ,Zwariowana parka”. 22.30
-.,22:30". 22.45 - S. „Tajemnice
Weroniki”. 23.10 - Film fab.
24.00 -S. J^owy Orlean”. 

BAŁTYCKA TV
6.15 - S: Dallas”. 7.00 - S. - 

„Tak świat się kręci”. 7.45 - S. 
„Zawsze będę ciebie kochać”.
8.30 - S. „Oszustwa”. 9.15 - S. 
„Wojny domowe” 10.00 - Tele
gra dla rodziny 10.45-Na jed

nym końcu haczyk. 1-1.10 -JS. . 
„Odcinek szybkości”. 12.00 - 
Pod innym kątem. 12.30 - S. 
^Ciberdziecl”. 13.00 - S..,>Iac- • 
Gyver”. 14,00 r Bałtycka bom
ba. 15.00 - Rozmowy muz. 16.00 
rjS. „Dallas”. 17.00 - S. „Tak 
świat się kręci”. 18.00 - Wiado- - 
mości. 18.05 - S, ,Zawsze będę 
ciebie kochać” . 19.00 > S. 
„Oszustwa”. 20.00- Wiadomo- 
ści. 20.20--S. ,^Comisarz Rex”.
2 i. 10 - Brzeg. 22,00 - Humor. 
22.30 - Wiadomości. 22.45 - 
Filmfab. 035 -6.15:-bW .

TV 3
635 - S ., JCsiążę Śmiałek”. 

7.00 - Kanał muz. 7.45 - Tele- 
shop. 8.00 - S. „Los Marianny”.

- 8:45 - S. „Santa Barbara”. 9.3S- 
S. „Uroczy i dzielni”. 10.00 - 
Komedia.-10-^5 - Zgadnij cenę. 
10,50-Ź obu stron muru. 11.20- T 
Humor. 1L40 - S. „Dharma i 
Greg”. 12.05- S. przyg. „Wlk 

. powietrzny”. 13.00 -S ., Jessica 
Fletcher*’. 13.45-Teleshop. 14.15
- Kanał muz. 15,00 - S. „Trzej 
przyjaciele i  picceria”. 15.25-S. 
,3everlyHflls 90210”. 16.10-S. 
„Wina”. 16.55 - S. ,^anta Bar
bara”. 17.40 - S. „Uroczy i dziel- 
ni”. 18.05-Tego jeszcze niebyło.
18.10 - S. „Los Marianny”. 19.00'
- Wiadomości: 19:20 - Sport. 
19.30- Bez tabu. 20.00 - Kome
dia, 21.00 - S. „Gość”. 22.00 - 
Wiadomości. 22.10'- S. „Nowo
jorscy gliniarze”. 23.00 - S. .Żo
naty i z dziećmi”. 23.30 - Kanał 
muz. 0.15 - S. „UFO”.

WILEŃSKA TV 
8.05 - Z Wilna. 8.20 - To

wary i usługi. 8.30 - Stolica. 8.50
- NYCOMED. 9.00 - Z Mo
skwy. 9.10- Męski klub. 10.Ó5 - 
Dziękuję za zakup. 10.15- Znak

• jakości. 10.25 - Humor. 11.00 - 
Z  Moskwy. 11.10 - Film fab.
12.50-Dziękuję za zakup. 13.00
- Z Moskwy. 13.10 - Dziękuję
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KU RIER W I L E Ń S K I T W Ó J  PR ZYJA C IE L - 

i n f o r m u j e , D O RAD ZA, P O M A G A

ZAPRASZA 
na cyk l p ro g ra m ó w

MICKIEWICZAMI
W  środę o godz. 21.30 -

O  N/M , O  N A S , 
O  W IL N IE

Sponsor programu:
Bank Przemysłowo- Handlowy S.A.

Propozycja nauki: kursy fry
zjerów, szycia i modelowania 
odzieży.

Tel. 42-33-94. g
(Zanu 616)

Firma „VUniaus prochemas” fa
chowo chemicznym sposobem czy
ści wykładziny, dywany oraz mięk
kie meble.

Tel. 67-64-19. (Zam. 592)

D R O B N E  
Z A  D A R M O  

!& KlUIER WILEŃSKI

Uwaga!
Codziennie

w  „Kurierze W ileńskim ”
możesz zamieścić drobne prywatne 

ogłoszenie do 5 słów za darmo!
Kupon ....................................................       .'................................

Adres, tel. . . . ♦V”? ^

i |  _  _i___ : \
Po wypełnieniu powyżej zamieszczonego kuponu z treścią 

szenia prosimy go wyciąć i wysłać na adres redakcji.
2056 Vilnius, Laisves 60,
„Kurier Wileński”, dział reklamy, tel. 42-69-63.

ogło-

Firma zatrudni?
O głównego księgowe- 

go i księgowego, 
O konsultanta  do 

spraw sprzedaży i marke
tingu. 

Zgłoszenia są przyj
mowane pod numerem:
25-05-80.

Prosimy o nadesłanie 
CV pod  numerem faxu: 
26-10-36. 

(Zanu 618)

K A L E N D A R IU M
* W torek (27. X) jest 300 

dniem 1998 r.
Do końca roku pozostało 65 dni.
* Znak Zodiaku - Skorpion.
* Imieniny : Szymona, Tadeusza.
* Wschód Słońca^ 7.11, zachód 

-16.54,
Długość dnia -.9 godz. 43.min.
* Księżyc: Nów od 20 paździer

nika.
Do 2000 roku pozostało 431

dni.

p°9°<& z parasolem czy bez ...
Dziś ną L itw ie  zachm urzenie zm ienne, lokalrie opady,,w nocy 

i nad rarie^m - mgły. Wi a t r  pól u dn I o wo-źach o dn i,. Ś-l 0 m/sek.; 
Tem peratura  w nocy od -1 do •+ 4, w dzień 6-11 stopni..

\V W ilnie:, możliwie p o p a d a /T e m p e ra tu ra  w  nocy .1 -3 , w 
dzień 9-11 stopni.

W ciągu następnych dwóch dni w ietrzn ie  i m okro. Tempe
ra tu ra  w nóęy 3-8, w dzień - 5-10 stopni;

E K R A N Y  
SKALYIJA, I sala - 27-29.X - 

„Stara pieśń”o 10.10,15,18.50. „Pu
kając do bram niebieskich” o 13.20, 
17.10,21. n sala |  27-29.X - „Ma
ska Zorro” o 13.20,18. „Zabłąkani 
w kosmosie” o 11,15.45,20.20.

ŁlETUVA - 27-29.X - „Dok
tor Dolittle” o 11, J 8; 30 X - hXI 
o 10. „Zamawiacz koni”: 27-29.X 
0-15,22; 3Ó.X- l.XIo 21.30.„Kil- 
ler”: 27-29.X o 13,20; 30.X-1 .XI o 
15.45. 30.X-1 .X II „Książę Vail- 
lant” o 11.45,17.45. „Szalone mia
sto” o 13.3049.45.

HELIOS, I sala - 27-29.X 
„Zabłąkani w kosmosie” o 12.30, 
15,17.20,19.50. n  sala - 27-29.X - 
„Ogon merda psem” o 12,14; 16, 
20.20. „Nędznicy” o 18.

VINGIS - 27;X-.1.XI |  „Show 
Trumana” ó 11.30v 14,16.30,19. 
„Znakowanie pociągów o 21.30.

PERGALE - 27.X - l.XI - 
„Arletta” o 15,17,19. "

SALA OZO - 27.X - „Głód” 
o 18.30,28.X - „Fanny i Aleksan
der” o 18.30. 29.X - ^ycie-m a
łżeńskie Marii Brown” o 18.30. 
30.X - „Tęsknota W eroniki 
Foss” o 18.30.31X , 1 .XI - ś n ie ż 
ne uczucie panny Smill” o 18.

DRAUGYSTE - 27-29.X - 
Z b ro d n ia  i kara” o 15.

UWAGA!
Mamy do wynajęcia dwa pokoje po 17 m2 

każdy, cztery Mnie telefoniczne.
Zwracać się: Laisves pr. 60, Dom Prasy, 11 pię

tro, pokój 1114, redakcja „Kuriera Wileńskiego”. 
Tel. 42-79-01.

śf8 Dom pogrzebowy ; ;r 
' ------------------ \ v______________ Tl

Wszystkie usługi przez całą dobę po najniższych cenach w Wilnie. 
Zwracajcie się, a pomożemy.

Verkiu 7, blok 35 (Północne miasteczko)
Yilnius, tel.: (8-22) 72 18 29. (Zam. 492) ^

mT U R C JA
BUŁGARIA
1. Podróże poznawcze po Europie: 

Czechy, Węgry, Francja, Włochy,- 
Holandia, Austria, Niemcy itd.

2. Wypoczynek nad jeziorami w 
Litwie.

3. Załatwiamy dokumenty na 
otrzymanie wizy.

ZAKŁAD KUŚNIERSKI 
„SABINA” przypomina, 

że zima nie za górami i zaprasza 
do siebie, gdzie można kupić, 
zamówić lub przerobić (odno
wić) futra. Poza tym w zakładzie 
jest duży wybór zimowych kape
luszy futrzanych.

Pracujemy: wtorki-piątki w 
godz. 10-18, soboty (10-15).

N. Vilnia, ul. KojeIavI- 
cziaus 222, tel. 67-74-95.

(Zam. 607)

Wyrazy głębokiego współczucia 
Zbigniewowi 

TOMASZEWSKIEMU 
z powodu zgonu Ojca 

składa 
grono nauczycielskie 

szkoły Średniej im. Wł. Syrokomli

ISA „STIIHIEKSA
Kuzbaski węgiel 

najwyższej jakości 
295 Lt/t

Możemy zapewnić 
dostawę. 

uL Titnago 78, yilnius. 
Tel 64-20-60, 64-25-01

(ZamJSS)

„Kibirksztis” naprawia lodów
ki w Wilnie i okolicach.

Tel. 72-15-40. (Zam. 601);

Centrum  szkolenia kierowców 
A. Żukauskasa organizuje kursy 
na u zy sk an ie  k a te g o r ii
A,B,C,D,E. Jest własny autodrom.

Vilnius, tel. 48-17-13 (po godz. 
15). (Zam.617)

Wykonujemy artystyczne po
mniki i inne wyroby z granitu i mar
muru.

Mlnius, Algirdo 48c.
Tel. 63-05-58,63-99-65.

(Zam. 561)

Podzielamy ból 
rodziny Państwa Zajkowskich 

z powodu 
przedwczesnej utraty 
syna, męża, ojca i brata 

Henryka 
ZAJKOWSKIEGO 

Teresa z rodziną

Przedsiębiorstwo 
personalne TeU* 

G. KAMINSKASA *iSSK 
Wykonuje

kam ienne pom niki
po przystępnej cenie, 

zapewnia wysokąjakość.
Laisves pr.1 (obok) Policji 

Drogowej).
Informacja pod tel. 444-913 

(po godz. 19), kom. (8-287) 
30843. (Zam. 512)

#  KIRIER WILEŃSKI* matutn
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ZSA „Kurier Wileński”

Drukuje SA „Spauda”

p. o. redaktora naczelnego 
Jerzy SURWIŁO

TELEFONY: sekretariat redaktora naczelnego —  42-79-01, zastępcy redaktora
—  42-79-04, 42-79-73, sekretarz redakcji, zast. sekretarza —  tel./fax 42-79-49. 

DZIAŁY: problemów społecznych— 42-78-72, ekonomiczny, życia wsi, stołeczny,
kultury —  42-79-68, literatury i sztuki, polityczny, szkolnictwa i młodzieży, listów
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Dom Prasy, Laisv6s pr. 60, piętro 11, pokój 1113, teUfax 42-69-63, 42-78-63, 
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Za treść ogłoszeń redakcja nie odpowiada. Opinie 
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Dyżurny redaktor 
Helena 
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